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Realizacja uchwałv VII Plenum ·Kc PZPR 

Podwyżka najniższych płac 
rent i emerytur 

Dodatki dla rodzin wielodzietnych 

Rada Ministrów i prezydium Centralnej Rady Związ· 
ków Zawodowych na wspólnym posiedzeniu podjęły 
uchwałę w sprawie podwyżki najniższych plac, wprowa­
dzenia dodatków do płac dla niektórych grup pracow­
ników, podwyżki zasiłków rodzinnych oraz niektórych 
emerytur i rent. 

Uchwala realizuje decyzję W uchwale ustalono taki 
VII Plenum KC PZPR i za- podział tej kwoty, al:>y sko­
powiedź I sekretarza KC rzystały z niej rodziny i oso-
PZPR towarzysza Edwarda by o niskich zarobkach I do-
Gierka, dotyczącą polepszenia chodach. zwłasu:za rodziny 
sytuacji materialnej pracow- wielodzietne. 
ników i rencistów o niskich Propozycje w tym zakresie 
dochodach, którzy najbardziej opracowane wstępnie przez 
odczuli skutki zmiany cen ze rząd i Centralną Radę Zwią­
względu n.a duży udział wy- zków Zawodowych, poddane 
datków na żywność w ich bu- zostały dyskusji w 106 zakla· 
dżetach domowych. dach pracy różnych gałęzi go-
Rząd przeznflczył na ten cel spodarki narodowej. W wyni· 

- 7,4 mld złotych. ku tej dyskusji zwiększono 

~~~~,~~'~ 

W noc sylwestrową 

Dramatyczna akcja 
polskich . ratowników 

przy płonącym statku fińskim 
Sł &TUdnla 1'71 r. 8 godzi· 

nie 21 polskie radiostacje mor­
akde „Gd)l'tlia Radio" t 
„Gum - Radio" odebrały sy• 
gnały sos. W odległości k·il· 

. kudziesięciu mil na północny 
wsch64 Od Helu na Bałtyku 
stanął w płomieniach statek 
bandery fińskiej „Ylwa" o -· 
śności ok. l tYS· ton a 12-osobo 
Wił llalog". Fińska radiostacja 

Jerzy Zasada 
I sekretarzem KW PZPR 
w Poznaniu 

31 grudnia •b. r. obradowało 
w Pozuniu plenum KW PZPR 
poświęcone sprawom organiea­
cyjnym. . 

W związku " powołaniem 
Kazimierza Barcikowskiego na 
stanowilko sekretarza KC 
PZPR, plenum przyCh)·liło się 
do jeg0 prośby i zwolniło go 
z obowiązków J sekreta~ KW 
PZPR w Poznaniu. Plenum wy 
brało Jerzego Zasadę, dotych­
czasowego sekretana organl7.a. 
cyjnego, na stanowisko I se• 
kretaraa KW. 

Order 
- łmperium 

dla aktorek 
angielskich 

Brytyjskie aktorki 
Nyree D•wn Poner 
(z leweJ)1 1. Marga· 
ret Tyza<* otrzyma 
ły 1 bm. Ordery 
Imperium Brytyj. 
akiego za role w se 
rialu telewizyjnym 
,,Saga rodu Forsy-

te'ów'• 

CAF - UPI -
telefoto 

.,.,nita „Re1tne·Radio" deciła 
natychmiast da.lsae prowadzenie 
akcji „Gdyni - Radio", kt6ra 
z kolei zaalarmowała załogę poi 
&kiego holownika „.Jantar", 
znaJduj11cego się o 3,5 godzi­
ny drogi Od miejsca wypadku. 
Załoga „Jantara" holowała w 
tymczasie a Halifaxu w Kana­
dzie trawler ,,Radomka". Traw 
ler ten natyehmiast zwolniono 
z holu, a polscy ratownicy po 
spieszyli a pomoc" palącej się 
jednostce fińskiej. R6wnocze• 
śnie a Gdyni skierowany ~stał 
holownik „Tumak", który o­
trzymał zadanie przyholowania 
do portu tra<Wlera „Radomka". 

(Dalszy ciąg n.a str. 2) 

Waiykan 
podpisze układ 

o nieproliferacji 
Watykan ogłosił 1 bm. komu­

nikat zawiadarndający. iż posta­
nowił podpisać międzynarodo­
wy układ w· sprawie nieroZJ>rze 
strzenia.nla broni r"uklea.rnej. 

kwoty na poprawę położenia 
materialnego rodzin wielo­
dzietnych, osiągających niższe 
dochody. 

Wspólna uchwała Rady Mi­
nistrów i CRZZ zawiera na­
stępujące postanowienia: 

PODWYżSZENIE 
NAJNIŻSZYCH PŁAC 

Najniższe wynagrpdzenie, wy 
noszące obecnie 850 zł, zosta­
je podwyższone do 1000 zł 
miesięcznie. Do kwoty 1000 zł 
wyrównane zostaną również 
wynagrodzenia wyższe niż 850 
zł, przy czym pracownicy, 
których zarobek wynosi od 910 
do 1000 zł. ot.rzymują pod­
wyżkę w wysokości 90 . zł. 

STAŁE DODATKI DO ZA· 
BOBKOW OD lffl 

DO 2000 ZŁ 
Pracownikom zarabiającym" 

od 1001 do 1500 zł przyznane 
:wstają miesięczne dodatki w 
kwocie 80 zł, a zarabiającym 
od 1501 do 1950 zł w kwocie 
50 zł. -

Przy zarobkach J;><>n.ad 19M 
złotych prznnai& sfę dodatek 
wyrównujący t.atobek do. ~ 
złotych (nie mniejszy jednak 
niż 30 zł). 

Dodatki te przyznawane bę· 
d" corocmie na podstawie 
przeciętnych zarobków z ro­
ku poprzedniego i wypłacane 
przez cały rok następny w 
nie zmienionej wysokości, nie 
zależnie od poziomµ zarobków 
osiąganych w poszczególnych 
miesiącach danego roku. 

PODWYŻSZENIE ZASIŁKOW 
RODZINNYCH I DODATKOW 
RODZINNYCH DO EMERY· 

TUB I BENT 
W celu polepszenia sytuacji 

rodzin o stosunkowo niskich 
dochodach, uchwała przewi­
duje zwiększenie wYSOkości 
zasiłków rodzinnych. Z pod­
wyższonych zasiłków. skcm;y­
stają rodziny pracownicze, w 
których dochód nett-0 na człon 
ka rodziny nie przekracza 
1000 zł miesięcznie. 

Pracownicy czerpiący, poza 
· dochodami z pracy, dochody 

z gospodarstw rolnych otrzy­
mują zwiększone zasiłki na 
dzieci, jeżeli powierzchnia ich 
gospodar)!tWa nie przekracza 
pół hektara. 

W miejsce dotychczasowych 
wprowadza się następujące 
podwyższone zasiłki: 

- na pierwsze dziecko -
w wysokości 110 zł miesięcz­
nie (dotychczas 70 zł), · 

- na drugie dziecko - w 
wysokoścł 100 zł miesięcznie 
(dotychczas 105 zł). 

(Dalszy ciąg na S!łt. 2) 

Polscy dziennikarze 
na . kongresie MOD 

Do Ha-weny ~Y11 jut 
d:dennhkarze "' przes'zło eo kora 
j6w aby wziąć uddat w 7 kon 
gresie MOD. W stolicy Kllby 
przebywa rut delegacja polillka, 
której prUl'Wodnlc-zy wicepre­
zes ZG SDP - MLchał 9zul­
czewsk1 (telewnja). W skład 
delegacji wchodzą: członek pre 
zyóium ZG SDP - W. Llpskd 
(W.ieś Współczesna), Z. Sza'kie­
wlcz, sekTet&rz MOD, Z. Ohy­
łiń&ki, sekretarz ZG SDP l ·a. 
Gina I.ski!. 

Wspólnym wysiłkiem dążyć będziemy 
do umocnienia Polski Ludowej 

Przemówienie noworoczne I sekretarza KC PZPR 
EdUJordo Gierko 

Dnldsy Rodacy! 

Z 
wracam alę do was w Imie­
niu Polskiej zjednoczonej 
Partii Robotniczej, w Imie­
niu stronnictw sojusznl• 

e~ych - Zjednoczoneg.0 Stron· 
n1etwa Ludowego I Stronnictwa 
DemokTatyeznego oraz najwyż. 
szych wtad:a państwowycb. 
~SZY$Cy oczekujemy nadej­

ścia noweg-0 m1 roku. Zanim 
jed'llak złożymy życze.nia swoim 
najbliższym, pomyślmy o spra­
wach, Od kt6rych zale:l:y tM 
ka:l:dego s nas, ka:l:dej polskiej 
rOdzi:ily - o sprawacb naszej 
OjCZY'ZDY· 

Po przeżycia.eh I doświadeze· 
niacb ostatnich tygodni w 
przekonaniu 0 niezbędności 
zmian, jakie uchodzą w tyciu 
publicznym naszego kraju bu­
dzi się w sercach naszych 110-
sniiea nadzieja. 

Historia naszego nar-Odu =a 
wiele lekcji, które poszły na 
marne - z lekcji ostatniej po­
wJnniśmy wyciągnąć konieczne 
wnioski„ a wnioskom tym na­
dać kształt praktyczny. MYŚi 
polityczna, która przewodzi 
krajowi, musi być zawsze kon 
trontowa'ia z rzeczywistością. 
a każde poczynanie - z inte­
resami ludzi pracy. Jest to ko­
nieczny warunek wi:ajemnego 
zaufania, jakie powinno istnieć 
pomięd-zy władzą ludowa a 
społeczeństwem. Wagę szczegól­
ną przywiązujemy do tego, aby 
poiltyka państwa była jasna i 
zrozumiała dla wszystkich, aby 
praktyka nie przeczyła słowom. 
aby decyzje i czynv rodziły się 
w szczerej, bezpośredniej roz­
mowie z klasą robotniczą, z 
całym narodem. 
Podjęliśmy już pierwsze Po· 

sta11owienla, które wychodzą na 

E. Gierek wśród hutników 

Prezydent All en de 
zw&łiii ostatnich 
więźniów politycznych 
Prezydent Chdlle saJ.vador Ale.i 

de ogłosił w przededruu Nowe­
go R<>ku atnnestię d•la więź.ulów 
p0lity-0zny-0h. Na mocy dekretu 
zwolniono z więzień SS przy­
wódców i członków „grup aJtcji 
bezpośredniej", tj. le<Wiicowych 
ekstremistów, którzy prowadzi­
li w okresie rządów cnrześcl­
jańskiej demokracji działalność 
z bronią w ręku. D~onywali 
oni m. lr.1. na.padów na banki 
chilijskie w . celu zdobyci.a 
środków na walkę partyzancką. 
W związku z amneS>tią zanie­
chano również dalszega pOStę­
powanl.a sądowego i pościgu za 
czterema dzlał&ezami ,,cuchu 
lewicy rewolucyjnej" oska.rto­
nymi o organizowanie zama­
chów n.a lr..stytucje bankowe. 
Jak podaje kubańska agencja 
pra60Wa Prensa Latina, w dniu 
l stYezni.a nie było w Chile an! 
jednego w!ę7mla p<llityczneg,c,, 

Obywatele NRF 
oskarżeni o działalność 
przeciwko Gwinei 
Gwlinea oeJt.ariył8 Obywatel! 

sachodnioniemieckLch o udział 
w nieudanej Jmwazji przecrwko 
temu iuajow.t w HstQPadzle ub. 
roku l dzlałamość sq>J..e«owsll:ą. 

Radio Konńry podałO, łle 
gwtnejRie siły zbrojne posla­
da·ją n!em!ty doawód, Ił ot>y­
watele zachod•nlonlem!eccy bra 
li . udział w ata•ku, apl4k:owali 
na życde prezydenta Sekou 
Toure oraz prO<W'ad7'!M do:iała 1-
ność szpiegowską na terenie 
Konaklry I w środlkorweJ Gwi­
nei. Grup&ml szpiegO'W$klm! 
kierował były oow6dca SS ł 
Mt'ler<YWśkl 7Jbrodnda1'z wo'.len­
ny, zlideniyt~kowany :JaCo Bru­
iw •Has Herma.n. 

W <>statui dzi<!ti starego r<>kU, 
31 grudnia, załogę Huty „war­
szawa" odWiedził I sekretarz 
KC PZPR Edward Gierek w 
towarzystwie zastępcy człon­
ka Biura P<>lityczneito KC, 
1 -sekretarza l{W PZPR - Jó­
.Zefa KitPY. Jbfnistra przemy· 
stu ctęł'klego Wł<>dzlmiena 
Lejezaka I wJ.ceministra tego 
resortu Ryszarda Tnci<>Dlll!. 

Na :zdJeciu: Edward Gierek 
w rozmowie z robotnikami." 

Huty .• warnawa". 
CAF - cz.a.rnogórskl - telefoto 

Delegacia WP 
u I sekretarza 
KC PZPR 

!li. grud11111a 
I sekretan 

Ubleg1ego 
KC PZPR 

raku 

Edwa:rd Giere<It oraz człon1to· 

wie Bliura Polityc011~ 1 se­
kretarze KC - Edwud Ba­
biudh I MieezY'Sław Moczar 
przyjęLi delegacji: Wojiska Po.1-
skiego z mlndstorem obrony na 
rodowej gen. broald Wojciechem 
Jaqizelsklm l wicemiJnis_trem 
obrony ~dowej szefem GZP 
gen. dywdtzJi lózeifem Ul'ba!llo­
wic·zem. 

M1nhster olbrony narodowej 
zameldow·ał I sekretarzowi KC 
PZPR o de>robku &ił zbrojnych 
w d'Zledtlnde u.macnian.la zdol­
ności obronined Po1skd Ludowej 
o ich głębokiej ideowej• I p~ 
trlotyqznej więzi z pa.rtią I 
wladlzą ludową I oddaniu na­
szemu budującemu socjaldzm 
nairodowl. Gen. Jaruzelski prze­
ka1'1>! Edwardowi! GieTkowi w 
lmiendu wszysbldcłl żo~nierzy 
WP serdemme ży~.nla nowo­
roczne, 

Dziś- 6 stron 

Orędzie Willy Brandta 
Kimolerz WIHy Brandt pod­

kreślH w czwartek w orędziu 
noworocznym, transmdtowanym 
przez radio I telewizję NRF. 
.te w roku 1971 Niemcy zachod­
nie będą nadal utrzymywać ści 
słe stosunlci z przyjaciółmi na 
Zacho<!-Ue i równocześnie kon­
tynuow~ ć politykę odprężeni.a 
w Eull'ople. Brll'tldt pc>wie<lział, 
że 1970 rok był dla NRF do­
brym rokiem - „nie mamy 
powodów d<> niezadowolenia", 

Mówiąe o polityce zagra.ntcz­
nej, ka.ncler7 oświadczył m. In„ 
że jego rząd będzie kontynuo­
wał wysitki zmierza.1ące do po­
prawy stosur1ków z krajami Eu­
ropy wschodu.Jej. wedhlg Brand 
ta, rząd NRF pragnie również 
osiągnąć porozumienia traJc:ato­
we z NRD. „gdyż w ten spo­
sób najlep:e1 mużemy służyć l 
!nterese>m niemieck!m oraz bez­
pieczeństwu i pokojowi". 

przeciw najbardziej pal11cym 
potrzebom społecznym. O wiele 
więcej mamy do zrobienia. Mu 
simy przede wszystkim krok 
Po kroku przyspieszać dynami• 
kę rozwoju naszej gosp<>darki 
I podnosić sprawność jej orga· 
nizacji. To i tylko 1:0 p<>zw<>li 
nam pomnożyć zasoby kraju, je 
dyne źródło, z którego czerpać 
można środki na dalszą oopra· 
wę sytuacji materialnej lodzi 
pracy. Jest to nadrzędnym ce 
Iem socjalistycznej ekonomiki. 
W roku 1911 czeka nas więe 
wszystkich usilna praca nad 
kształtowaniem perspektyw roz 
wojowycb kraju na lata naj• 
bliż,sze, nad tym, jak lepiej ' 
spozytkować nasz dotychczaso­
wy dorobek - potencjał stwo­
rzony wspólnym wysiłkiem na• 
rodu - tak aby dawał obfitsze 
owoce całemu społeczeństwu. 
Musimy razem korygować i u. 
lepszać działanie mech:uolzmów 
gospodarczych i organów pań­
stwowych. a także - bo p<>stęp 
g?spoda~czy I społ~czny jest 
merozdz1elny, rozwiJaĆ instytu­
cje demokracji socjalistycznej, 
w każdej dziedzinie życia. 

Wszystko zależy od nas Ba• 
mych. 

Spójrzmy dokoła i policzmy 
nasze siły. 

Ileż milionów rąk, mocnych, 
zręcznych. mistrzowskich goto· 
wych jest kraj nasz rlźwi<rać 
ku górze! Ileż wiedzv i twór­
czej wyobraźni pragnie wska­
zywać nowe horyzonty i nowe 
ro'Twiązaniał 
Ileż energii. talentów organ!· 

zacyjnvrh i zdolności technicz• 
nych kryje się w naszym na-
rodzie! . 
Jeśli te wszystkie materialne 
duchowe siły Polski potrafi­

my uruchomić, je~ łl potr:tfimy 
je wprzęgnąć w służbę prak• 
tyczneęo działania - stopnio­
w:o osiagniemv to, cze"'o prag. 
011.'my i co zamierzyliśmy. 

Czego więc przede wszystkim 
potrzf.'buiemy na progu nowe­
go roku? 

Najcenniejsza odpowiedz na 
to pytanie dają właśnie cl, któ 

(Dalszy ciąg na str. 2) 

Prez. Nixon 
nadułał depeszę 

do J. Cyrankiewicza 
Przewod<n!eoząey Rady Pań­

sW..a Józef Cyrankiewicz otrzy 
mal dalsze depesze z gratula· 
cjam1 i życzeniami z okazji 
crbj<:>Cl.a urzędu, od prezydenta 
Stanów Zjednoczonych Amery­
k·! RLchaTda Nixe>na, prezydenta 
Repub!Vki! GW'i•nei A'hme<la Se· 
kou Tou.re, prezydenita Ludo­
wej Republiki Konga Mal!"iena 
NgO'Uab! oraz od gwbernatora 
genera•lnego C~lo<r>u Williama 
Gopalla!Wa. 

Brazqlia 

Dyplomaci 
w niebezpieczeństwie 
Człon~owie korpusu dyplom.a 

ty>cznego reprezentujący w Bra 
zyli kra.je zachod.nie spędzali 
sylwestra ood znakiem zaostrzo 
nych środków ostrożności, ja,kie 
podjął rząd brazylijski w zwią­
zku z coraz częstszym! wypad• 
kallld porywania dyplomatów 
or.zez działającą tu partyzar:tkę 
miejską. Władze brazylijskie 
zwróciły s!ę w przededniu No­
wego Roku z apelem do człon­
ków korpusu dyplomatycznego, 
aby .u":1k.ali, zwłaszcza Po za­
oadmęc1U zmroku, opuszczania 
swych rezydencji. Ja•k wtadomo 
przed miesiącem uprowadl'lOnY 
""5tał k<>lejny dyplomata - am 
basador Szwajcarii, Govlannd 
Enrico Bucher. 

„Kodeks narciarski" 
dla amatorów 

białego szaleństwa 
Rozw!i:talj ta<ką szYbkość, ~y§ 

r;tale panował n.a.ci na·rtami; wy 
prze<ll'!.aj zaW1Sze z lewej strony; 
wymijaj zawsze z praiwej stro· 
ny; d•a.j plerw:szeństwo n.a.rcla­
rzowi z. prawej strony; daj 
pierwszenstwo jadącemu nid:ej· 
da•j pierwszeństwo Jadącemti 
wolniej; zjeżdżaj prawą stroną 
nartostrady; ostrzegaj przed wy 
przeózenjem <>krzykiem: odp0-
czywaj z dala od trasy; nie 
podchOOź nartostrada - ooto ko 
deks . narcl.arski z ja.kim pro-po­
nuie się za-poznae wvble ra la· 
cym sie w f!óry w okiresie te­
gorocznej zimy. 



Uch'R'ala Rodq IHinistróUJ 

i Centralnej Rady Związków Zawodowych 
z dnia 30 grudnia 1970 r. 

w sprawie podwy!ki najniższych płac, wprowadzenia 

dodatków ero płac dla niektórych grup pracowników, podwy2ki 

zasiłków rodzinnych oraz niektórych emerytur i rent 

11. 

J.. Podwytsza się młn.lmalone wy,nagrOdzenle za 

pełny miesięczny wymiar czasu pr.acy z 85ł zł 

de 1.IOO zł. 

3. Itodatek określo.ny w ust. 2 me pr~Je 
emerytom i rencistom, którym w myśl ust. 1 

podwyższono emeryturę lub rentę lnwailida:ką 

o pełna kwote 61 zł. 

t. Pra«>Wnl.cy. których zarobki wynoma - przy 
pełnym mlesięc-znym wyroi.arze cza.su pracy -
powytej 911 zł do 1.001 zł miesięcznie, otrzymu­
:lą pódwytkę w wysokości et zł, 

f. Emerytom i rencistom. którym oOdwytszono 
emeryturę lub rente inw.alidzką o k:wote niższą 

niż 61 zł. przysługuje - zamiast dodatku okrea­
lonego w ust. 2 - wyrównanie do 60 'l:ł. jeteli 
ma.ją na wyłącznym utrzymaniu współmałżon.ka. 

12. § s. 

t. Prac<l'Wnikom. którzy przy pełnym młeslęe'Zllym 

wym.I.arze czasu oracy osiągnęli w t>OPn:ed·nim 
roku kalendarzowym średni zarobek w wyso­

ltośct powytej 1.0IO zł do 2.0flł zł mleslęcz.nie, 
przyznaje sit: stały miesi.eceny dodatek. 
1) przy zarobk'u powyżej l.OOI zł do 1.5łł zł 

w wysokości 81 'l:ł, 

'Renty r<>drlnne n!e one krac'Z:aj11ce HO zł 1'04· 
Wyższa się o SO zł mieslecznie. Ren.ty rod~nne wy 

n<>szące więcej nrl: 840 zł I mniej nit 9to zł pod­

wyższa się do 901 z.ł miesięcznie, nie mń.lej jednak 

niż o 31 zł. 
§8. 

~ przy zarobku Po'WY2el 1.500 zł do 1Jl5ł zł 
w wysokości 50 zt. 

3) przy zarobku 1><>wytej 1.951 zt do 2.lłO 

w wysokości wYTównującej zarobek do 2.0łł 
zł , nie mniej jednak niż 30 zł. 

Przel)isy § 4 t S dotyc'Za eme~ ł rent przy­

słu!(u iących :p; tytułu zatrudnienia oraiz słutby 

wojskowej i służby w organach Milicji Obywatel­

skiej. 

I „, 
t, X>odat1tt. o których mowa w ust. 1. wolne są 

Gd podatku Od wyna.groctLeń oraa: od skła.c!<ld 

na cele emerytalne. 
3. Sposób obltczarua dodatku dla Pra>eOIWT!ików 

aezoonowych I pracowników nowo orzyjmowa­
nych do pracy ustalą od-rębne orzepi.sy. 

Podwytsza ..te granicę wvnal(rodzeń wo-lnych od 
składki n.a cele emerytalne do 1.100 zł miesięcz­

nie, 

u. 
§ 8. 

1. ZM!l'ld rod'z'lnne oraz dodatki rod'Zirme do 
emerytur l rent w rOdzinach pracowników, 
emerytów l rencistów, w których dochód na 

członka rodziny - Po od'1iczeni-u !)()datku od 

wynag?"odzeń I skład·kl na cele emerytalne -
nie Dn:ekraeza 1.000 zł mies!ęc%tlie, podwyższa 

się do WY9<)ko.łct: 

'Uzyskanie l)odwyżetr t dodatków orzewldzian'V'Ch 
w niniejszej uchwale nie ogranicza uoravn1leń 

uzaietnlonyĆh od wysokości zar<>bków lub d<>eho­

dów, w szczel(ólnoścl U!kkh. jak uli(! w 01>łatach 

za korzystanie z urzadzeń socl.aln:ve>h t oolekuń­

czo-wyc-howawceyeh. kol'ZYl!U!nie ze stY·i>endlów 

i mieszkań kwaterunkowych. 

11~ zł mleslęcznle - na ineTWSZe dziec'ko, 
19. 

15ł zł „ - na dnig!e dziecko_ 
l9t zł ii - n.a tn:ec!e dziecko. 
310 zł w - na czwarte. t katde następ-

Na realizację ntnle:!S'l:eJ t1chwały pr;eznacza słe 

7.4 mld zł w stosunku rocznym •. , 

ne dziecko. 
'IO zł ;; - na wsoółmałtonka,; 

I to. 

i. Podwyżnone zasll1d l dodatki przyslułN1a rów­
nie'!, gdy pracownik. emeryt lub rencista. albO 
Jego współmaUonek jest podatnikiem nodatku 
itruntowe.ito t tytułu utytkowanla d'Zlallri zie· 
m.I o powlenchnl nie przekraczającej 0,5 ha 
użytków rolłl~h. 

14· 

Wykonanie uchw.ały 'DQIMlC"UI rie nrzewodnicz11-

~mu Komisji Pla'1'.lowanla przv Radzie Mint.!tr&w. 

ministrowi finansów. przewodniczacemu Komitetu 

Pr~ I Płac oraz zainteresowanym ministrom 
(lderownlkom urzęd&w centralnvcltl I on:ewo<ln!­

cz11cvm prezvdlum wojewód?ki<"h rad na.rodOWV<:h 
~rad . narodawych miast wyłączon~h s woje­

wód'l:tw). 

1, Kwoty najnłmycli emerytur oraa: najn.!tszych 
rent linwalidzlrich oodwytsza się o 80 zł mie­
slea.nle. 

2. Emerytom f renc15t~ poblerającYm emerytu-

§ 1f, 

Uchwala wcliod~ w tycie z c!nłem 
z moca Od dnia 1 grudni.a 1970 r. 

ry I renty łnwal1d-zkie nie przekraczaia<'e 1.501 nrzewod·nic:P:acV 

zł. p!zyznaje sle cłod&tel< w wysokości 61 zł Centralne.i Radv j,rezei 

m<eslęc:P:nle . Jeteli mają na wyłącznym utrzy- Zwfazków zawodowych Rady Mlnlstr6w 

ma.n.i.u współmałżonka. I. LOGA-SOWIRSKI PIOTR JAROSZEWICZ 

~~~~~,~~~~~~~~'~ 

Dromutqczno okcia ~, 
(Dokończenie ze str. 1) 

Jak poinformował za pośred 

nictwem „Gdynia - Radio" 
d-owćdca „Jantara" kpt. W. 
Słociński, w kilka minut pa 
otrzymaniu wiadomości 0 poża­

rze Ds fińskim statku jednost­
ka znajdowała się jai w dro· 
dze na miejsce wypadku. Ju7 
11 daleka statek fidskl przypo• 
mlnał płonącą pochodnię. 

Akcję ratunkową utrudnia! 
sztorm, RozP<>Częto skompliko­
wane manewry, by ~blity" się 

do p1onaceg0 ~tatku na możll­
wle najbliższą odległość 'I: za­
chowaniem maksymalnej ostroż 

ności. Przystąpiono do gaszenia 
pożaru przy pomocy potętnycb 
strumieni piany. Akcja ta trwa 
la do godziny 6 rano: w tym 
czasie wykonano kilkadziesiąt 

manewrów zbliżając się wielo 
krotnie na odległość kilkunastu 
metr6w, Paliła sie tylna czese 
statku znajdującego się pod 
balastem, głównie maszynownia. 
Paliła się równieł ropa. Na 
szezęście nie nastąpiła eksplo-

zJa. ~ak się okazało, tlfted 
„Jantarem" na miejscu wypad 
ku znalazł się statek radziecki, 
kt6ry zabrał całą załogę, odwo 
tąc ją do Kłajpedy. 

Gdy pożar ugaszono dymiący 
jeszeze statek fiński holowano 
następnie w kierunku brzeg6w 
poJskich. O godzinie 18 1 styee 
nia br. udało się doprowadzić 

wypalony statek na zatokę Po 
cką. W sobotę, 2 bm. specjal­
ne ekipy &prawdzą rozmiar 
szk6d spowodowanych pożarem 
na mis „Ylwa". 
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J. Kulej i H. Skrzypczak - • 

na liście najlepszych bokserów Europy w · s k ł'ÓC 1 e 
Ustalono ostatnio listę najle­

pszych bokser6w Eurcpy w po 
szczególnych wagach. Na liś­

cie najlepszych znajdują się 

dwaj reprezentanci Polski. 
.TERZY KULEJ 'l:Bjmuje pier­

wsze miejsce w wadze lekko­
t>6ł.średnlej mając '1:2 sobą ta­
kich pięściarzy jak: cutov, 
Beyer, Vujin l Frołow. 

Drugim naszym reprezentan­
tem :lest HUBERT SKRZYP­
CZAK w wadze muszej. Wy­
przedził on n.a liście takich bo 

kserów jak: Cluca, Zaporożec, 

Udell, Freiszadt i f:!Ium. 
Na pierwszych miejscach znaj 

duje się najwięcej bokserów ze 
Związku Radzieckiego. Pier­
wsze miejsca zajmują: Mielni­
kow, Sokołow, Chromow, Tre 
gubow, Karatajew i Sarajan. 

Sezon 1971 - to przede wszyst 
kim mistrzostwa Europy. które 
odbędą się ostatecznie w Ma­
drycie. Stanowić one będą o­
statnią rewię bokserów europej­
skich przed turniejem olimp!j 
skim w 1972 r. 

Papanicolau - pierwszy, Nordwig-drugi 
Specjalistyczne · pismo wycho­

dz.qce w NRD „Der Leichtat­
hlet" ogłosiło interesującą listę 

najlet1szych llll tyczkarzy świa­

ta. W tej dziedzinie poczynio­
no w ub. roku znaczne postępy. 
Na pierwszym miejscu znajdu-

Młodzież szkolna 
na lodowisku 
Łód'l:ka młodzlet szkolna ko­

rzysta z doskonałych warunków 
do uprawiania sportów ztmo­
wYCh. Wczoraj n.a ślizgawce w 
parku 3 Maja (ośrodek sportu 
szkolnego) ślizgalo się łOO mlo 
dych łyżwiarzy. 

Sllzgawka otwarta jest eo-
dz.lennie od god:z. 10 do 17. , 

je się lekkoatleta Grecji Papa­
nicolau - 5.49. Dals:r.e miejsca 
zajmują: Nordwig (NRD) 
6.45, Pennel (USA) - 5.44, Sea­
gren (USA) - 5.4t; Railsback 
(USA) 5.40, Schiprowski 
(NRF) - 5,łO. Tracanelli (Fran­
cja) - 5.40. Nasi dwaj 
najlepsi tyczkarze znale:!:ll się w 
pierwszej 50. Bociarskl z wyni­
kiem 5.15 t Dobosz - 5.12. 
Granicę 5 m pierwszy prze­

szedł Amerykanin Sternberg w 
1963 r. uzyskując wynik 5.30, co 
było wówczas rekordem świata. 

Czeka.my na przekroczenie gra­
nicy 5.50. Największą szansę po­
siada rzecz oczywista Papanico­
lau. 

Przypominamy, te jesienią br. 
rozegrane zostaną lekkoatletycz 
ne mistrzostwa Europy na olim 
ntjsklm stadionie w Helsinkach. 
Będą one dla europejskich lek­
koatletów ostatnim przeglądem 

przed Igrzyskami Olimpijskimi. 
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* w miedizypaństwowym me­
czu piłki ko.szyikowej. mężcr,nn 
Dani.a przegrał.a z Ang!.tii 61:64 
(24:35), * Piłkarska reprezentacja 
ArgentYT1Y ook<>n-ała w tow&I"ZY 
skim meczu Ude·ra ek9tr.a.klasy 
NRF Bayern Monachium 4:3. * Ollmpijzka reprezentac1a 
NRF w czasie swego tournee 
po Afryce P<>k<l'!l.ała 3:2 w I.o.­
me drużvne Togo. 

-tr Piłka.rze Cracovii. zgodnie 
z wieloletnią tradycją rM-l)OCfJ:ę-

11 n.a dtwie'k he}n.ahJ z Wiety 
Mariackiej sezon pił.karski. 

Pierwszy zes1)6ł Cracovid ooko­
nał 2:1 d-ru.żynę. w któreJ znaj­
dowało sie Wielu młodych gra­
czy. wyrómłających się nde­
Poślednim talentem. * Henryk szordykowslrl za­
jął l)lerwsze miejsce w pleblscy 
cle sportowym ogłoszonym on:ez 
tygodnik •• TemPo". Dru­
gie miejsce wśród zawodników 
województwa krakowskiego za­
jął A. Bachleda. 

* Na torze w Inzel l'C)IZ'p()CZęły 
się w piątek pierwsze zawody 
tradycyjnego „turnieju czte­
rech torów". Na sta rcle 9tanęll 

reprezentanci 10 krajów. 
Wśród sprinterów wyścig na 

500 m wygrał rekordzista łwia 

ta, Szwed HS$e BoerrJes -
39,7. 
Wśród wie-l<>bol.stóvt M 'jszy<b­

szy na 500 m był Włoch T~ 

niolll z wynikiem łl,8. Włoch 
wygrał te•kże nieoczekiwanie 
bieg na 5.000 m w ~uie 
'1.54,9. 

w konkurencji Jrolb1et oby­
dwa wyścigi wygrała reprezen 
tantka NRF, Pflug, uzyskUjąe 

czasy; 500 m - 47,0, 1.500 m -
2.33,9. 

Przemówienie noworoczne E. Gierka 
(Dokio6czende ze str. 1) 

l!Ey rzetelnym trudem przyspa­
rzają krajowi nowych warto­
ści. 

Kierujemy więc słowa azna­
nia l gorących podziękowad 

do załóg naszych fabryk, but, 
kopalfl. do aktywu partyjnego 
i społecznego, do wszystkich 
ludzi pracy, mJast i wsi, kt6-
ny taki ofiaray wysiłek 1>0d· 
jęli. 

Niechaj za Ich przykładem 

od pierwszych dni nowego ro• 
ko każda załoga t każdy 1'0-
lektYW starają się osiągnąć lep 
sze wynikL Niech zastanowi" 
się samodzielnie, po gospodar­
sku, co należy przedsięwziąć 

nowego, abv powiększyć nas.,, 
wepólny og61nonarodowv doro­
bek. 

Lepna, bardziej sprawna. 
bardziej wydajna praca każde 

go pnedsiębiontwa i Instytu­
cji, każde!:'o gospodarstwa rol­
nego, każdej szkoły i placówki 
naukowej, każdego obywatela 
- oto esego oczekuje kraj. 

Pragniemy, aby w tej pracy 
każdy zoaluł pole dla własnej 

inicjatywy, aby każdy na mia 
rę swych sit i zdolności mógł 

przyczyni(' się do pomnożenia 

wsp61nego dobra i wspólnej po 
myślności. 

Wiele nabrzmiałycb proble-
mów naszego życia czeka na 
właściwe ro'l:wiązanie. Wierzę, 

że tego dokonamy. Nie ma 
bowiem takiej dziedziny na­
szego życia, nie ma takich 
spraw między nami. Polakami, 
których - zjednoczeni - nie 
moglibyśmy rozwiązać zgodnie 

11 Interesami narodu, zgodnie z 
racją stanu naszego socjali­
stycznego padstwa. 

-:;rodzy Rodacy! 

Z 
yczę wam wszystkim, aby­
ście_ w nowym roku za• 
znali wiele dobrych, rado­
snych dni, a byście spełni.iii 

swoje codzienne obowiązki w 
przekonaniu, że wasz trud przy 
nosi potytek krajowi, a zara• 
zem służv osobistej pomyślno­

ści katdego. 

Pozdrawiam serdecznie kobie 
ty polskie, nasze matki, nasze 
tony i siostry, z którymi dzie 
limy troski i radości dnia pow. 
szedniego. 

Szczeg6lnie gorące iycze-nia 
składam mJodzidy, kt6rej aspl 
racje. żarliwość I za1;1ał tak 
bardz<> potnebne sa oJczytnie. 

Naszym licznym rOdakom na 
obczyźnie tyczę. aby serca ich 
blłv wsp6\nym rytmem z ser­
cami całego narodu polskiego, 
aby mogli być dumni ze swe­
go kraju i. szczycić się jego 
osiagnięciami. 

Wierzymy głęboko, te w no­
wym roku dzięki naszemu ze­
spolonemu wysUkowi - Polska 
Ludowa będzie umacniać swą 

pozycję miedzynarodową i u­
trwalać naletny jej szacunek 
w świecie. 
Dzięki naszej polityce poko• 

ju. dzięki naszym sojuszom, 
miejsce. gdzie żyjemy, ędde 

budujemv nasz dom ojczysty 
- Rtało się wreszcie bezpiecz­
ne. Bezpieczna jest pr:oyszłość 

naszych rodzin. naszych dzieci, 
naszego wspólnego i osobistego 

dorobku - tego w1zystk;iego, 
eo zawiera w sobie słowo: Oj­
cz}'%na. 

Braterskie pozdrowienia I żY• 

czenia ślemy narodom Zwląz­

k11 Radzieckiego i wszystkich 
krajów socjalistycznych. na­
szym sojusznikom i prz}·jacio• 
tom na wszystkich kontynen­
tach, świadomi tego, ie dobro 
naszego kraju jest na zawsze 
I • nieodłącznie związane z do­
brem wspólnotv socjalisty~znej, 

Wszystkim, którzy na świe­

~1e walcza o wolnaść I niepo­
dległość, o postęp t sprawie­
dliwość społeczną, tyczymy go­
rąco nowych zwycięstw ich słu 

sznej sprawy, · 

Drodzy Rodacy! 

W kr6tce zegary wybiją pół­

noc. Wejdziemy w nowy 
rok. Zgodnie z obycaajem 
uściśniemy najbli:tszych l 

przyj3ciół, a z serdeczną tyc"Z-
Uwośclą pozdrowimy nieznajo­
mych. W chwili tej ogarnie 
nas poczucie rodzinnej, narodo 
wej i ludzkiej wsp6lnoty. Nie­
chaj blask te; chwili przetrwa 
przez p6źniejŚze dni i mieslą· 
ce. Niechaj sprawi, te n\k:t nie 
będzie czuł się samotny, że 
wszyscy pozostaniemy zespole­
ni, :te • tego zespolenia czer­
pać będziemv siły. aby nasze 
dążenia i pragnienia stawały 

sie rzeczywistością. 
Niech dziefl jutrzejszy będzie 

pomyślniejszy od dnia dzisiej-
szego. . 

Niech przyniesie katdemu s 
was. drodzy rodacy, więcej do­
statku, dużo Zdrowia i osobi.. 
stego szczęścia. 

Podwyżka najniższych płac, rent i emerytur 
(Dokończenie ze str. ll 

- n.a t>rzecie dziecko w wyso­
kości 190 zł m.tes!ecznie (dotych­
czas 135). 

- n.a czwarte dziecko w wyso 
kości 210 zł mlesięC'Znie (do-
tychczas 155 zł). 

Przykładowo w rod-zinie oosla 
dającej dwoje ddeci dodatek 
wyniesie obecnie 261 zł. zamiast 
175 zł. a w rod:zinie ooslada111-
cej troje dzieci 450 zł zamla..-t 
dotychcZMOwych SIO 'l:ł. 

W rodztnach pracowniczych 
o dochodach na członka rodzi­
ny do 1090 zł miesięcznie ood­
wyfsza sie również do kwoty 
7t zł zasiłki rodzinne n.a nie 
pracuJace zony, Na ta.kich sa­
mych zasad.ach t><>dwvtsza sle 
ta.kże dod&tki rodzinne na d'Zle­
ci i tony emerytów I rencistów. 

l!ODWYŻSZENJE Nl·EKTORYCU 
EMimwruR I RENT 

l'Odwytszone :i:ostały -e 61 zł 

mlesiecznłe najniższe emerytu­
ry oraz na:ln!ższ;;i renty Inwa­
lidzkie. Osobom pob!erającvm 

emerytury \ renty \nwalld?.k!e 
nie nrzekraculace 1500 zl. kt6-
re ma-ja n.a wyłacznym utrzy­
maniu wsoóhnałż<l'!lka. przyzn.a-
1e sie dod.a.tkl mlesieczne w 
wvsoko-ści 60 zł, 

Renty rod'Zinne ulel!a.ją POd­
wytce o 88 zł. jeżeli oobierane 
sa one w kwocie do 840 zł m!e 
siecznle. Na.t<>miast renty w wy 
sokoścl od 840 do 990 zł ulel!a­
ją 1>0dwyższen!u do kwoty 981 
z!. nie mniej ntż o 39 zł. 

• Ilf. • 
Zasięg uchwały jest szeroki. 

Podwyżką Płac mi.nimalnych. 
dodatkami do płac dla pracow­
ników o wynagrodzeniu od !tot 
do 2000 zł. podwyżką i dodatka 
ml do rent rodzinTlych. lnwalldz 
kich I najniższych emeryt\lJl' -
objętych zostało około 5.2 mln 
osób. Podwytszone zasiłki ro­
dzinne d<>tyczą około ł.'1 mln 
dzieci. 

Wszystkie l>Odwvt.ki ł dodatki 
przysługują ooc.ząwszy od 

1 grudni.a 19'11 rokU. 
Uchwała stwierd-za. że uzyska 

nie oodwyżek I d0da.tk6w nie 
ogranicza Uprawnień uzaletn\o­
nych od wysokości zarobków 
lub dochodów. w szc-ze,;ólno6cl 
takich, jak korzystanie ze sty­
pendiów. mleszk.ań kwaterunko 
wych. ulg w opłatach z.a korzy 
stanie z urządzeń soc.lalTlych l 
opiekuńczo - wychowawczych. 

P~k\. za,r,obków pif! podle 
gajlł- !>OO.&tk°'1Jl .oti..!l~rd.­
d.zeń ł nie będą od nich P<>b1e 
rane skła<l!ki na fundus.z emery 
talny. 

Rada Millllstrów l CRZZ Ul2llla­
ly, że kw<>ta Wt>rowadzonych 
uchwałą podtwytek zar<>bk&w. 
świadczeń emerytalnych orll!Z 
zasiłków rodzinnych wyn0SZ4ca 
'1.4 mld zł w stosunku rocznym, 
w aktualne.I sytuacji i:rosooda.r­
czej państwa st.anoWi 11:órną gra 
nice wyd.atków. które moga być 
przeznaczone na poprawę sytua 
cji materialnej ludzi. pracy. 

Rada Ministrów zobowiązała 

resorty gosJ)Odarco:e do wzmote 

ni.a wYSiłków na rzec'Z dalszego 
wzrostu prOdukcji dl.a ootrzeb 
rynku. poprawy tej Jakości oraz 
<>gólnego wzrostu efektYWnośct 

gospodarowania i obniżki kosz­
tów własnych. 

Rada Ministrów zaleciła tak-te 
mi11istrom opracowanie progra­
mów. które by f)Ol>rtez oszcz~d 

ne g04J)Oda.rowan:le środkami ma 
teriałowvmi 1 finansowymi. a w 
szczególności poprzez efektyw­
niejsze wykorzysta.nie środków 
produkc1l. materiałów I !lllrow­
ców. d-ol)rowadzi.ły do wuootu 
prOduokcji na rzecz eUl)ortu t 
rynku. Potrzebny Jest - ja.k 
stwU?rd'ZOno - dodatkowy wysi 
łek zał61! wszystk'ich satładów 
pracy. zjednoczeń i resort6w <1Ia 
wyprodukowania ootmbnV'l.•h 
towarów J)Ollad zadania planu 
n.a 1971 rok. co jest niezbednyiu 
warunkiem zaipewnienla i6wno­
wa,gi rynkowej. 

• • 
Na ilakończenle wspólnego po.i 

s!.ed,zenia Rady Ministrów ł 

prezydium CRZZ oremier 
Pl<>tr Jaroszewi.cz zwrócił sle do 
obeen'.V'Ch ministrów i działaczy 

ruchu związkowego z i:>rośbll o 
przekaz.anle wszystkim załogom 

pracowniciym !>odziekowa111a za 
Poparcie t1olityki partii t rzą­

du. CO wyrażane rest zwlaSZC'Za 
we wzmotonym wysiłku Produk 
cyjnym, w podelmowan.tu· Zobo­
wiązań t Inicjatyw słutacyeli 

dalszemu rozwojowi naszej le>o 
Spoda~ki. 

* SPORT * SPORT * SPORT * SPORT * SPORT * SPORT 

Pierwszy start narciarzy Polska- Bułgaria , 12:2 
W dalszY'Di ciągli mistrzost'li 

Po parodniowej odwilży zapa- Tak więc ponieśliśmy w tym hokejowyoh EuroDy w koa.J<ue 

nowała w Zakopanem prawdzł l)lerwszym starcie sromotną reoncji· juniorów w grupie „A~ 

wa zima. Korzystali z dosko- klęskę, a tyle mówiono o do-

nałych warunków śnieżnych skonalym przygotowaniu na- padły następujące wyn.tkid 

l)rzede wszystkim narciarze i szych narciarzy do tegoroczne- CSRS - NRF 8:0, Finlandia ..... 

wczasowicze. go sezonu. 4 4. j 

Pierwszą powaźnlejs'l:q lmpre- W biegu mężczyzn rut dystan NRF 1 : S:r;wec a - Norwegi& 

ze zorganizowano n.a Równi Kru sie 12 km również żaden z na- 15:1. 

powej o wielką nagrodę WKS szych biegaczy niestety nie po- w ta'belt prowadził ~ 

Zakopane, redakcji „Przeglądu trafił pierwszy wpaść na metę. ZSRR t CSRS, którzy posiada-

Sl)ortowego" oraz „Zołnlerza Oto wyniki 1. J. Fajstavr ją P<> 6 1>kt. t prowadall bC'I: 

Wolności". (CSRS) - 41.42 2. w. Gąsieni: pora<tek. Po 4 'okt. mają Muży~ 

Bieg kobiet odbyt się na dys ca (SNPTT) - 42.10, 3. J. Sta- ny s :I.i ł Flnl dl4. 

tam;ie 8 km.' Obok naszych za- szel (WKS) - 42,52, ł. P. Go· zwec an 

wodniczek startowały równiet rzołka (LKS Wisła) - 4J,27, 5. W grupie ,,B" Polska tlOllroaao 

narciarki CSRS z Bartosovą na Br. Gut (AZS) - 43,28, 6. J. ła B'Ułgarię 12:2 (1:0, 8:1. 3:l)o 

czele. Walka zakończyła się Michalko (CSRS) - 43,32. Na~ 

wspaniałym sukcesem zawodni- pszy nasz zawodnik z 1970 roku Węgry zremisowały 3:3 z Dant11. 

czek CSRS. Oto kolejność. na Józef Rysula z SNPTT zajął do W ta.bell Pr<>wadZi Polska przed 

mecie: 1. A. Bartosova (CSRS), piero 12 miejsce z czasem 44.18. Rum'lllni11. 

- 24,21, 2. M. Cblumowa .---------------------..:-----------

(CSRS) - 24.34, J. M: CUlerova 
(CSRS) - 24,49, 4. J. Chromik 
(LKS Poronin) - 24.50, 5. E. 
Labaskova (CSRS) - 24.50, 6. 
H. Zapotoczna (LKS Poronin); 
- 25,01, 

Shorter WYRrał biee 
w Sao Paulo 
Na ulicach Sao PaulG roa:e­

gra·no l>O ra'Z 48 trady-cyjny 
'bieg sylwestrowy. Na starcie 
st&nęlo 250 biegaczy z 22 kra­
jów. Tras.a liczyła około 9 1<m. 
Zwycdętył lekkoatleta USA 
F~ank Shorter - U.27,4. Drugie 
miejsce zajął Angltk Trevor 
Wright - 24.40,2. a trzeci był 

Meksykańczyk Pedro Miranda -l 
24.45,I. 
Zeszłoroczny ~lf:'l:QQ Jilart1-

nez (Meksyk) nie st.a'l'>Qł ~ wal 
kl. W czołówce nie znalazł ste 
a.ni jeden z bi~aczv 11:ool)Oda­
rzy tej wi~lkiej impręzy, 

Najlepszy jest skoczek Norwe~ii 
I. Mork 

w wyn.lkn drugiego tumłeJu 

czterech skoczni zorganizowa­
nym w Garmisch Putenlrlr­
chen najlepszym skoczkiem był 
ponownie zawodn.tk Norwegii 
Ingolf Mork, który uzygkał sko 
kl długości 94,5 l 95 m przy 
238 pkt. Drugie miejsce zajął 

J. Raska (CSRS) - 9'I m i !n,5 
m (235,5 pkt.). został on rekor 
dzistą skoczni, uzyskując Jak 
dotychczas najdłuższy skok -
f1T m. Trzec1e miejsce zajął re 
prezentant Finlandii T. Kaeyh­
koe - 229 pkt. Najlepszym sko 
czkiem Polskd w tym dni·u był 

Rysza~ Witke, który miał &k'> 
ki długości 87,5 m I 89 m- -
12 miejsce. Tadeusz Pawlus:ak 
zajął miejsce od 14 do 18 ra 

zem z a. Sworem (tTSA) f 'B. 
Tomtunem (Norwegia). Na dal 
szych mJejscach znaleźli się: 
Przybyła, Bieniek, Daniel G11-
sleruica. Adam Knysztofla.k nie 
startował. 

Po t kO'll'~ Pf'OWadzt 

rdecydowartie Mork przed Hu­

bacem l Ra$ką. PawlusiaJt zaj­

muje szóste miejsce. 

• • • 
Na Dutej Kr<>k'M odbył się 

noworoczny k<mktt'S sknk6w. 

Zwyciętył St. Murztniak (WRS) 

89 I 92,5 m p~ed St. Hulą 

(Wł6kniarz BBTS) 93 i 92 m t 

L. Nadark iewiezelll (WKS) 87 ,3 

m i 89 m. 



w;ęcei ukończy szkołę średni ex I 
I 

,,Nowa••matura Twój dom w kraterze wulkanu 
„Przedstawiliśmy nasz projekt jurorom międzynarodowego konkur­

su urbanistycznego w Cannes. Odpowiedzieli, ie nie mają właści­
wych kryteriów oceny.„ Szkoda, bo można by jui przystąpić do rea­
lizacji.„" 

I 

doro§lych 
. , , 

DCZDIOW I 

NOWY REGULAMIN EGZAMINU DOJRZAŁOSCJ ZA­
SŁUGUJE NA POCHWAŁ~ Z KILKU POWODÓW. NIE 
TRZEBA CZEKAC, Aż BĘDĄ REZULTATY, BO .JUŻ 
SĄ WfllAŻNE-

logia, fizyka, chemia). Według 
nowego regulaminu matura 
będzie tylko z trzech przed­
miotów dwu obowiązko­
wych (j. polski. matematyka) 
i jednego do wyboru (geogra- I 
fia. biologia, fizyka, chemia, I 
wiedza o Polsce i świecie 
współczesnym), ale będzie ona 
wymagała większego wysiłku 

I 
I Trzej młodzi architekci, • którymi rozma• 
1 wiał francuski reuorter to Georges BaW'e\, 

Michel Clarion i Jean Hanem.la.n 

TWORCY PIERWSZEJ MAKIETY LUNAPOLJS 

- miasta na -powlerzchnt Księżyca. Budowa 
miasta ~cznle się od ustawienia wysokich 

na K-slę:tycu obywateli Ziem.i. na początek I 
uczonych ; artystów. .Chcemy, aby nauczyU I 
aie 1>rzykładać 

WIĘCEJ WAGJ DO TEGO, CO MAMY NA 
ZIEl\11.. 

J&X wiadomo do niedawna 
w t,ym samym typie &z.kół o­
eólllokszta!cących realizujących 
ien sam program, uczących 

D.a tych samych podręcznikach 
były trzy odrębne zasady pro 
wadzenia egzaminu dojrzało­

ści. Inne dla szkół młodzież~ 
wych, inne dla koresponden­
eyjnycb i inne dla wieczoro­
wych. Dla przykładu: 
' W liceum młodzieżowym u­
czeń z dwójką mógł przystą• 
pić do matury, w korespon­
dencyjnym zaś z tą samą 

!lwójką powtarzał klasę. 
W młodz.ieżowym liceum u­

czeń z dwójką z pisemnego 
egzaminu dojrzałości zdawał 
dalej egzamin ustny, w ko­
respondencyjnym liceum z ta­
ką notą już odpadał. 

W liceum młodzieżowym 

nota dostateczna z egzaminu 
pisemnego zwalniała już z 
egzaminu ustnego, a w kores­
pondencyjnym taki przywilej 
dawała nota tylko dobra albo 
bardzo dobra. 

Jaki stąd wniosek? Zasady 
egzaminu dojrzałości, co wy­
gląda chyba paradoksalnie, 
były łatwiejsze dla tych, któ­
rych jedynym zadaniem była 

nauka. którzy powinni być le­
piej przygotowani, bo w wię­
kszości nykowali się na stu-

Nowoczesne lasery· 
z Gdańska 
Technika laserowa nalety 4o 

dziedzin wymaczającycb pr&Y­
stłołć na.u·ld \ praktY'kl teeh· 
nlcznej. Jed·nym " kluczowyctt 
probfemów je,! rozwoju jest 
rw!ęksienle mocy laserów gazo 
wych o d:t!ałaniu ciągłym. Naj 
większe motliwoścl osiągndęcla 
tego celu tkwią w budowle la 
serów gaz<><lynamic:r;nych. 

Urzadzeń taikloh słutących 

celom ba<lawczym jest obe-cnie 
na łw!ecie t.aledwle kUka. Ko 
le}ne. 8 pierwsze w Polsce, 
skonstruowame zostało w Insty 
tucie Maszyn Przepływowych 

PAN w Gdańsku prze7 "<espól 
w składzie: ' dr llr.t. Jer:r;y M\­

lewskd. dr Inż. Marek Brunne 
dr lnt. Gerard Małac.::tńsk!, 

mgr 1M. Jerzy Stańco. 

Gdański tase-r. 2lbudowany we 
dług oryginalnej koncepcji, ja 
ko ośrodek powstawania wiąz 

ki wykorzystuje dwutlenek we 
gla I uot. Ten o!łta tn.! wpro­
wadzany jest do rezt>natora w 

WySt>klej temper&tur?.e l 1 c!u­
:tą szybkością. 

Zespół beatlesów 
• został oficj_alnie 

• rozw1qzany 
Po· dzłesięclotetnleJ współpra­

cy, w atmosferzr. wzajemnej 
nieufno.łcl i nlechecl rozwiaza· 
na została 1>fic.ialnie jedna r 
najpopularniejszych urzed kil­
koma tat:v na iwiecie ll'ruu uio­
senkarskich ~Thr. Beatles". Za• 

łożyc!el '1'UJ>Y. 28-letni Paul 
McCartney oświadczy!, 1:2 w 
praktyce n-u1>a ro.zpadła sle 
już Dtzed 18 miesiącami. ter~z 

chodzi o praWlle rozwiązanie 

,..Beat les Cenipany". 

"We wsp61nYm itamkn mamy 
mase p ieniedzv. fa zaś chce 
otrzyma i! z nieco swoja własna 
cześl!" - mówi McCartney. 

Członkowie rozwiazaneito obec 
nie zespołu .• The Beatlu" wy­
suwaJa Pad swoim adresem 
najróżnieJsze110 .rodzaju ..arzuty, 
są nawzajem na sleble obraże­
ni. wvmawia.la sobie zie wycflo 
wanie. finan sowa nlerzetelnoś<:, 
z.rozumialość. chę.S wywyższa­
nia się itd.. i,tp. 

dia wyższe; trudniejsze zaś 

był7 dla uczniów szkół dla 
pracujących, którzy łączą za­
dania ucznia - pracownika 
& obowiązkami rodzinnymi. 

Nowy regulamin maturalny 
znosi te nierówności. Szkoły 
dla pracujących witają ten 
fakt z zadowoleniem, podno­
siły one bowiem nieraz ten 
problem i postulowały wła­

śnie takie rozwiązarue. Z nie 
mniejszym zadowoleniem licea 
dla pracujących przyjęły de­
cyzję o wydawaniu świadec­

twa ukończenia szkoły śred­

niej bez konieczności zdawa­
nia matury dla tych, którym 
dokument posiadania średnie­

go wykształcenia wystarcza 
(co nie wyklucz.a po zdaniu 
egzaminu otrzymania świadec 
twa dojrzałości, upoważniają­
cego do ubiegania się o przy­
jęcie na studia wyższe). 

Pragniemem większości u ­
czniów szkół dla pracuJących 

było i jest zdobycie odpowied­
niej wiedzy potwierdzonej do 
kumentem posiadania średme 
go wykształcenia. Według ro­
zeznań tylko około 20 proc. 
absolwentów tego typu szkół 
szło na studia wyższe. Dotąd 

ci wszyscy, którzy ukończyli 

nawet najwyższą klasę szkoły 
średniej, a nie zdali matury, 
legitymowali się jedynie świa 
dectwem szkoły podstawowej, 
mimo wieloletniego wielkiego 
wysiłku. Nowy regulamin roz 
wiązuje tę bolącą sprawę i 
pozwoli, bez obniżenia pozio­
mu i wyma~ań. by licea dla 
pracujących kończyła większa 

liczba absołwentów~ 

n>tąd ~dawało !lit: z pięciu 
przedmiotów - czterech obo­
w:iązkowych (j. polski, mate­
matyka, historia, j. pbcy) i 
jednego z wyboru spośród 
przedmiotów zasadniczych 
szkoły średniej (geografia, bio 

niż dotąd. bo wszystkie trzy 
przed."Ilioty będą miały egza­
min pisemny, a nota niedosta· 
teczna, choćby jedna, nie do­
puszcza do egzaminu ustnego. 
Zwolnienie z egzaminu ustne- 1 
go będzie można u-zyskać je- I 
dynie z przedmiotów obowiąz I 
kowych, ale na podstawie tyl-
ko noty bardzo dobrej w kla- 11 
sie ostatniej i na egzaminie I 
pisemnym. Absolwent zdaje 
mniej przedmiotów, ale sta- 1 

wiać mu się będzie wymaga-

I 

nia większe. Można więc ro­
kować, że egzamin dojrzało-

ści spełni rolę sita, przez któ-

Zamieszkać 
kolumn. do których przytwierdzi sle następnie 
mieszkania w kształcie kul z włókien szkla­
nych. zdolnych z-nieść obclatenie rzędn 5 ton 
na metr kwadratowy. Na wierzchołkach ko­
lumn. tworzacych aleje we wnetrzu wygasłe­
go krateru, polo:l:y sle ptatforme pokryta spe­
cjalna płytą. zabezpieczająca przed ulewa me· 
teorów I skokami tem1>eratury (od minus 150 
stopni w nocy do ułus 150 w słońcu) . Oprócz 
tego płyta bedzie sJ>Clnlała zadania estetycz­
ne: ustawi sie na niej dekoracyjne bryły w 
kształcie sześcianów. „żebv kontrastowały z 
krajobrazem Ksieżyca. gdzie wszystko jest do 
znudzenia kullste" - mówfa archltekcL Będzie 
też widomym znakiem obecności tudzi. co mo­
te zainteresować ewentualnych mieszkailców 
innych planet." re przejdą jedynie najzdol­

niejsi i najlepiej przygotowa­
ni do studiów wyższych. 

Język polski i matematyka 
przedmioty obowiązkowe 

na maturze - reprezentują te 
dziedziny w których najłat­

wiej i najpełniej można uzy­
skać rozeznanie w zakresie 
logiki, kultury humanitarnej 
i precyzji ścisłego myślenia 

u kandydata do studiów wyż­
szych: przedmiot z wyboru 
~dzle zgodny z kierunkiem 
zamierzonych studiów wyż­

szych. Lecz nasuwa się tu 
jedna uwaga: jak wiadomo 
regulamin przewiduje jedy­
nie historię od 1914 roku, któ­
ra w połączeniu z propedeu­
tyką nauki o społeczeństwie -
na egzaminie dojrzałości nosi 
nazwę • wiedza o Polsce i 
świecie "1spółczesnym". Czy 
egzamin z historii w takim 
tylko zakresie spełni właści­
Wie zadanie przedmiotu, pt'zy­
!lposabiająccgo do ~zą.mlnu 
wstępnego n.a niektóre kie­
runki wyższej uczelni - moż­

na mieć wątpliwoścL Okaże 

to przyszłość. 

I W zaprojektowanym osiedlu księżycowym 
I zna.idzie notnieszczenle tyslac osób. W swoich 
I klimatyzowanych mieszkaniaeb będa mogły 

I prowadzić 

TADEUSZ NA WROCKI 

CAŁKIEM ~EMSKI TRYB 2YCU: 

nodobnie Jak nodczas spacer6w 1>0d platfonnl\. 
Jeśli jednak &echca udai! sie w dalsza drogę, 
bedą musiałv włożyć specjalne skafandry. W 
cześcl krate:ru. nrz:vkrytej platformą, przewl• 
duje sle tak:te zachowanie ziemskiego rytmu 
dni i nocy !przy uomocv energii słonecznej 
zmagazynowanej w bateriach) oraz &iemskie­
ito składu atmosferv. Własna bodowt;i rośltn 
uozwoll korr.:vstać również " procesu fotosyn­
tezy, a więc I • now„Uje1< nrozmalraJących 
konserwowe menu nrzywlezlone „ Ziemi. 
Młodzi urbaniści nie zal'fowolill •IP zaprojek• 

towanlem 'l)ferwszego osiedla księiycowego. 
Oitłoslli także credo filozoficzne. mające nza• 

I sa<inil! ~konieczność'• czasowego przebywania 

Jak eo roku - gdy za-

c11ynaj11 •lę Jesienne 

słoty I zimowe chłody 

- kler11wc';. na nosacłl 

całego kraju realizują 

w praktyce hasło „Kle 

rowco, pomói dziecku". 

Kwiaty I ptaki. obok których przechodzą te- I 
raz obojętnie, w zestawieniu z martwą po• 
wierzchnia Ksietyca nabiorą dla nich bezcen­
nej wartości. Podobnie piękne naturalne za• 
pacbv naszych lasów pól i łąk oraz small; 
świeżych 1>0traw. Innymi słowy: pobyt na 
Księżycu uwrażliwi ich przesycone, uśpione 
zmysły". Radziecki badacz Kosmosu powie· 
dział zresztą: "Ziemia jest kołyska człowieka 
- ale człowiek nie 1>0wlnien przez cale tycie 
tkwić w kołysce". 

Francuski reporter dał się porwać entuzjaz­
mowi 1>rojektar, t6w i od siebie dorzucił trochę 1

1 
danych 0 dotychczasowym praktycznym po­
żytku " podbojów Ksieżyca. Okazało się. te 
jut dziś zawdzięczamy Im istotne ulepszenie 
lub kreacje około 3.200 produktów codziennego 
użytku. m. In. łączność telewizyjna za pośred­
nictwem sztucznych satelitów. umiejętność 
szybkiego i taniego ·odsalania wody morskiej, 
miniaturyzacje elementl1w elektronicznych. u· 
lepszony system ORrzewania i chłodzenia I 
wnetrz. nowe sto1>v metali. nowe tkaniny, a I 
wśród nich włókno ze stall 0 grubości 1>iątej 
cześcl końskiego włosa, nowe źródła energii, 
nowe substancje odżywcze. które być moźe 

pozwola zlikwidować itłód na Ziemi." I 
Reporter urzytoc:r;ył równie:t wyniki ankiety, 

w której spytano kobiety. co sądzą o podboju 
Kosmosu. ,.Za" opowiedziało sie trzv czwarte 
ankietowanych, widząc w tym „postęp, przy­
sztoś~ nowe życie człowieka" (26 procent), I 

w Lunapolis ! 

"zjednoczenie dążeń łndzkołci" (tł procent), 
,,fantastyczną, urzekającą 1>rzygodę" (16 proc.), I 
„rewolncję naukowa" (10 1>roc.) i „zaspokoje· 
nie na,jsztacbetniejszej cieka woścl ludzkiej" 
(9 proc.). Wynika „ tego. te ziemska pleć pię­
kna łatwo dałabv sle nam.6wić na małe miesz­
ka.oko w Lunapotls", 

L E. 

* FAKTY * LISTY *OPINIE perypetii paru innych jego imiewU­
ków (!)~ 

„wabia" oraz do przetrząśnięcia kie­
szeni uśpionych alkoholem gości." 

J
AN 11:. tt1rradł koledze zegarek. Popełnił przestępstwo ł poniósł zasłn:toną 
karę. Prasa opublikowała wyrok. Oczywiście po imieniu I nazwisku; nie 
oszczędzając złodzieja. 

01>inia unbliczna potępiła przestępcę. Niektórzy lednak „przedstawi• 
clele" tej opinii w pogoni za niezdrowa sensacja. zaczęli głośno „zastana• 
wiać sie" czy siostra złodzieja mote ne łoić funkcję... maszynistki w łeb r;za• 
cownej lnstytuc.fi (!). Oczywiście nikt tego nie stawiał oficjalnie, ale .•• Szeu­
ty po kąta.eh. dziwne uśmieszki. różnego rod'Za}n aluzje sprawiły, te Alina K.. 
musiała zmienil! 1>race. 

Pisałem o tym zjawisku w listopa­
d?:ie 1970 r. w felietonie pt. "Wstyd 
w rodzinie". Użyłem wówczas sfor­
mułowania. że o ile sądy powszechne 
opierają swojP. wyroki na dowodach, 
n11 prawdzie ma.terialnej, o tyle sądy 
opinii społecznej - zwłaszcza łe o­
parte na domysłach - bywają i:y­
wiolowe i mogą być krzywdzące. 

W mieszkaniu nowego „znajomeito" 
ptja do u.padłego w dosłownym tegt> 
11lowa znaczeniu. A J>O przebudzeniu sle 
stwlerdzaJa braki w oortfelacb. a bywa 
także. te l w garderobie. Nowi .,znajomi" 
nie są l'U.:t t.ak goocinnl jak. wczt>raj; 
odżegnują sie od wszystkiego I ordy­
narnie wypraszają g<>ŚCI grożąc bywa 
(czasem nie tylko grożąc) t><>blciem. 
Liczą. że skact>wani panowie - choćbv 

• • 

P JERwszy list nadszedł z po.. 
wiatu piotrkowskiego od tam. 
tejszego Hipolita L. 

„Wymienionego dnia akurat byłem w 
ł,o<Jzi. Noc spedzllem w ł6:tku hotelo­
wym, nie biorąc do ust alkoholu. Od­
piszcie - pr<>szę - :łe to nie ja. bo to­
na J>O 25 latach małżeństwa stracila do 
mnie zaufanie I itrozi rozwodem". 

QQ_pisaliśmy. Rodzinny dramat zo­
stał zażegnany. 

Potem -igłooił się miejscowy Hipo­
lit L. Przyszedł do redakcji z prośbą 
o Interwencję. Jakiś dowcipndś wy­
clą} z gazety wymienioną lnforr.nacJę 

. . 

„ ~ • 

NA SZCZĘSCIE I w piotrkow­
skiin domu. J w łódzkiej fa­
bryce skończyło się wszystko 

dobrze. Ale przecież - zwłaszcza w 
tym drugdm wypadku - ludzie for­
mułując krzywdzące miejscowego 
właściciela rzadkiego imienia sądy 
działali, obłekływnle rzecz biorąc, 
wbrew Interesowi społeoznemu. By­
łoby tak nawet wówczas, gdyby tra­
fili na ..• prawdziwego Hipolita! 

Bo przecież i ten prawdziwy nie 
był przestępcą, a sam padł ofiarą 
przestępczej szajki. Owszem, wypił 

zbyt wiele I to był jego błąd. Tam, 

t właśnie do takicb krzywdzących 

zaliczyłbym ów nieformalny "wyrok" 
wydany przez żądnych sensacji wspoł 
pracowników na siostrę złodz.le)a -
Jana K. Owe plotki, domysły, alu­
zje. Nie one uesztą stanowią tu 
główny problem, bo - jak wiadomo 
- głupców nie trzeba siać i znaleźć 
ich można wszęd :ile. Problemem jed­
nak wartym przedyskutowania jest 
często brak reakcji, otwartej, zdecy­
dowanej, ludzi myślących rozsądnie, 

którzy przecież w kazdym środowi­
sku stanowią zdecydowaną większość. 

Perypetie pańa Hipolita 

• • 

O TYM, do jaki~h paradoksów mo 
że doprowadzić formułowanie 

sądów opartych na d o m y. 
s łach świadczy następujący fakt. 

Swego czasu t>PUblikowaliśmy w 
.. Dzienniku t.ódzklm" wyrok w sprawie 
zlOdzdejsk\ej gru.py t>perującej kl asycz· 
nym już rzec motna., systemem n.a 
wódke. wabia i chatę. A wiec e:odzliny 
wieczorne, lokal, ood'Picl oanowle. Przy 
<;lada sle mlodv człowiek z „siostrą". 
stawi.a oół litra i - wobec zbliV.. Jące­
go się zamkniecla lokalu - prt>ponuje 

I 
orzeorowadzke do j~o mieszkania. 
.,Siostra" pt>pier.a to zaprC>SZenie goś­
cinnym uśmiechem, a rt>zbawl.eni ,pano­
wie kupują ałkt>hol. 

ze względu na towarzystwo „siootry" 
(przeeież me zatl<onnej) b~ą wt>lell mil­
czeć . 

Zdarza się je<l'!l.ak, :te rachu.by te by­
wają zwodnicze, co zresztą wliczone 
jest w ryzyko profesji. Wówczas doch<>­
~ do procesu I złodziejska para (trio 
czy kwa·rtet) ponosi zasłużoną karę. 

Informując o wyrt>ku w spra.wie 
jednej z takdcb grup podaliśmy, że 

ofiarami złodziei padli trzej panowie 
L.: Anto.ni, Jan I Hipolit. Wszyscy 
trzej zresztą słusznie postąpili skła­

dając natychmillSt po kradzieży mel­
dunek w KD MO, co umożliwiło za­
trzymanie złodziei z dowodami rze­
czowymi przestępst.wa prawie że w · 
ręku. 

Traf zrządził, że wśr6d panów L. 
(wszyscy nooili .nazwiska zaczynają­

ce się od tej litery) jeden legitymo­
wał się rzadko dziś używanym imie­
niem Hipolit, co spowodowało sporo 

i powiesił na fabrycznej tablicy o­
głoszeń. A że 'VI{ zakładzie był tylko 
jeden Hipolit, do tego o nazwisku za­
czynającym s ię na literę L., ludzie 
zaczęli na ndego krzywo patrzeć. W 
domu na szczęście miał alibi; t:zec-zo­
ną noc spędził u boku żony. Ale w 
fabryce zaczęły się docinki, a nawet 
któryś z miejscowych działaczy we­
zwał go „na spowiedź", żądając „ wy­
tłumaczenia się". 

Prawdziwy Hipolit L. - ten, który 
świadczył na sądowej rozprawie ndft 
przyszedł do redakcji. Prawdopodob­
nie dlatego, że w miejscu pracy zna­
no go pod Imieniem Hubert, a po­
nadto jest kawalerem. W przeciw­
nym wypadku m.c>:i:e J on miałby 

trudności z wytłumaczeniem żonie, że 
wspomni.ana . w informacji ,.siostra" 
łlyła w rzeczywlst<>śoi żoną złodzieja 

I rola jej ograni~ała się do funkcji 

gdzie trzeba - na pewno się musiał 
z tego błędu wytłumaczyć, może na­
wet ponieść konsekwencje. Robienie 
jednak wokół takiej sprawy publicz­
nej sensacji - to przecież nic Innego 
jak woda na młyn złodziei, Idczących, 
że właśnie w obawie przed tą sensa­
cją okradzeni zatają swoją przygodę. 
.A oni bezkarnie kraść będą nadal. 
Dziś okradną Ixa, jutro Ygreka, a 
pojutrze tego, który dziś gotów był­
by potępić Ixa.H 

Tak to czasem zbył pochopna opi­
nia społeczna działać może wbrew 
społecznemu Interesowi. Warto się 
nad tym zastanowić przed formuło­
waniem własnych sądów. I trzeba ta­
ldm - często zresztą krzywdzącym 
opiniom - w sposób rozsądny prze­
ciwdziałać, 

JANUSZ KRAJEWSKI 
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WITAJ 
„noworodku"i 
Na setkach ""I.baw, mnteJ 

czy więcej hucz11ych, pow1tali 
łodzianie Nowy Rok 1971. Spot 
kanie z „noworodkiem" odby­
wało się w nastroju odświęt­
nym .i wesołym. Część łodzian 
spędzała tę sylwestrową noc 
na balach w lokalach gastro­
nomicznycn. i11m bawili sic; 
w swoim miejscu pracy, a 
jeszcze inni w gronie rodziny 
i n.ajbliższych przyjaciół - na 
prywatkach. Wszędzie było 
wesoło. Wiele osób witało No 
wy Rak na przyjęciach wesel 
nych. W ostatni dzień starego 
roku w 1.wiązki małżeńskie 
wstąpiło w Łodzi pon.ad 100 
par. 
Atmosferę Sylwestra dało 

się odczuć już od wczesnych 
godzin popołudniowych. W sa·· 
łonach fryzjerskich i kosmP.· 
tycznych panował tłok. Na 
ulicy roiło się od <>przedaw­
ców baloników. które cieszyły 
się ogromnym powodzeniem. 
'rak <>amo r.hętniP kupowali ło 
dzianie serpentyny i confetti, 
nieodzowne atrybuty sylwe­
strowych 1.ahaw. 

Mimo mrozu i tradycyjnyC'h 
kłopotów 7e 7.dobyciem tak­
sówki, większoŚĆ! balowi­
czów zdążyła dotrzeć na czas, 
aby " północy przywitat" No­
wy Rok. W ciągu tej jednej 
nocy wypito kilkadziesiąt li­
trów szampana i innych (moc­
niejszych) trunków. Niektórzy 
spełniając- noworocznP. toasty 
pr7.t>liolowali ws7..akże. J1h11 
Wytr?.eźwień 'lie miała wpraw 
dzie komnlPtu. alf! orze1 
całą nor rlowożono tAm pen­
sionariuszy gwoli orhłonie<"ia. 
Wśród 30 l)Rnów svlwestrow11 
nor w l?.bie Wytr-7'.P.7wień snc 
rlził:v dwie przedstawiciP.lk! 
płri pieknej. 
Przełomowa lloc sylwestro­

wa przebiegała w nastroju po­
godnym i wyjątkowe spokoj­
nie - jak 'poinformował na~ 
oficer dyżurny KM MO. Pełne 
ręce roboty mieli tylko leka­
rze I cały personel Pogotowia 
Ratunkowego. Brak umiarko­
wania w jedzeniu i piciu 
sprawił. że eskulapi musieli 
nieść' ulgę wielu cierpiącym 
woreczkom żółciowym. wątro­
bom i tołądkom, których ·wła 
ściciel•? w szaleń~twie sylwe­
strowym. 7.apomnieli " die­
tach. albo pozwolili sobie nad­
miernie popuśdć pasa. 

Lekarzom i per onelowl na 
oddziałach połozniczych łódz­
kich szpitali nie dały spoko­
ju „dobijający się" na świat. 
najmłodsi obywatele nas,:ego 
miasta. _ W ciągu nocy syl\11 estro 
wej urodziło się w szpitalach 
łódzkich 15 dzieci. Najwięi:eJ, 
bo aż 6 noworodków, przyszło 
na świat w Szpitalu Klinic:i:­
nym. un. Curie-SkłodowskieJ. 
Jakc pierws;>ce urodziły się bliż 
nięta. parka - Ewa i Michał 
Wśród nowo narodzonych 
przewagę stanowią chłopcy 

Pierwszego ranka w Nowym 
Roku ulice Łodzi były puste. 
jakby wymarłe. Nieliczni tyl­
ko przechodnie, spóźnieni ba·· 
lowicze. przemykali tu i ów­
dzie, aby w pieleszach domo­
wych odpocząć po szaleń­
stwach sylwestrowej zabaw:v 
i nabrać sił do pracy w no-

NTU 303e04 
od owiado 

URLOPOWE WĄTPLIWOSCT 
STAŁA CżYTELNICZKA: W 

sierpniu br. _przesfałam praco- I 
wać. po rozw1ązan1u umowy Z;l 
porozumieniem stron. nowa p_r~ 
ce pod.ięłam 1 listopada 19!0 r. 
Czy muszę przepracować cały 
rok abY otrzymać urlop - czy 
też' mo&:e otrzymać co wcześ­
niej? 

Ile lat dolicza się za „małą 
maturę''1 

RED .: PoR.ieważ rozwiazala 
Pani urnowe n.a mocy wz.ajem­
nego porozumienia stron, upraw 
niell do ud01>u z.a 1971 r. nabe· 
dzie Pa·nl z dniem 1 stycznia. 
Mat; matura d'a.ie poostawe do 

wym roku. który oby był jak 
najpomyślniejszy. 

• * • 
Nie wszystkim dane było I 

przywitać Nowy Rok na ~ba J 
wacb i. balach. Cala armia lu , 
dzi >ylwestrową noc spędza-1 
ła przv swoich stanowiskach 
pracy. Pracow::tłJ załoga Elek I 
t.rociepłowni, kolejarze, pracow 
nicy MPK i PKS. Codz.ienn& 
praca trwała również w szpi­
talach, w centrali n1iędzyn1ia­
stowej. Na stanowiskach byli 
funkcjonariusze Milicji Obywa 
tf"lskiej, strażacy i t•racowni­
cy Pogotowia Ratunkowego. 
Dla nieb wszystkich n°" ia by 
la jedną z wielu. 

W związku t dużymi upada­
m; śniegu pełue ręc~ totloty 
miało MPO. Ostatnie dwa dni 
wymagalv od pracowników nie 
przerwanej pracy. Na stancwi 
skach było 112 ludzi. Praco­
wały 33 samochody i 5 spy­
rhaczy. Snieg !>powodował du 
że• zakłócenia w komunikacji 
miejskiej. 31 grudnia po '>ar­
dzo śnieżnej nocy tr~eba oyło 
puścić na trasv tylkr. wozy sil 
nikowe. Po południu sytuacja 
'!mieniła się · jednak na •epsze 
i zakłóceń było <;uraz •"lniej. 

Opady śnieżne spowoduwalv 
równiet, po„ażnc• zakłócenia w 
komul!ika1'ji PKP i PKS. Po­
ciągi przyjeżdżały do miejsc 
przezn aczen ia z dużymi opóź~ 
nienia1ni. Największe 'lpóźnie­
nie miały poC'iągi pasażerskie 
relacji Wrcr:ław -- Warszawa 
t Katowice - \..Yar~za\va. 

PKS mushl odwołać knt'1u­
»ikacje na wieln trasa«~!\ . Np. I 
ani jeden a.nt.obiu~ nie wy'to -
szvł .~ .• tra ;;:e d n Tomaszowa 
pr·tf"z Cz:.rnncin i Bę-dków 
\Vszyst~;, natomiast innP przy 
jeżdżalv ; odjeżdżały z bardzo 
dużymi '>pó7,nif"niarnl a'lwet 
<to 2 i;odzłn. 

Wszystkim lurłt:inm. \ctbn.y 1-ł'o 
w· Rn~ wlhli prar.:i. aby ln­
u; mogli •ie dołlrze i be'l!plecz 
niP i>awić. skłarlamv tą drogą 
naherdf'cznlejsz„ życzenia P"­
mvślności w 1!1'11 ""'1<11. 

Ił' ".) 

W zrosi 
dochodów 

dzieki 
racjonalizacii 

Za.rzad Okre&:owy zw, Zaw. 
Cbcmil<ów w Łodzi wsp6lnie 
z Zarzadem Branźowego Klu­
bu Techniki i Racjonalizacji 
„Chemia." dokonały ostatnio 
podsumowania wyników reali­
zacji przez 7.ałogi zakładów 
chemicznych nas:tegr, miasta i 
WDjewództwa zobowiązań z za 
kresu nostępu technicznego 
: racjonalizac ji. Zaplanowano 
osia1?nać w br, " tego tytułu 
d!B przemysłu chemicznego 
l.<or ,.ysci w WYSOkOSCi ok. ZIS 
mln zł. a faktycznie uzyskano 
!) blisko 100 mln zł więcej, co 
chlubnie: świadczy o inwencji 
nrocuwnikó1' teeo nrzemysłu. 
Zwłaszcza jeśli uwzględnić 
iesY..CZP korzyści z trudno prze 
liczalnych na złotówki projek 
tów bhp. >tanowiacych około 
25--30 nro~. oeóluej ilości n..,· 
mvslów. 
Jednocześnie opracowano iu:i. 

nrogram działania BKTiR w 
zakres i"' rozwoju racjonaliza• 
torst.wa w nrzemyśle chemicz­
nym naszego okręgu na łata 
1971-75. Wychodzi on z •alo· 
żenia.. że najtańsza inwestycją 
jest wszech•tronny postęp 
techniczny w chemii„· W zwiĄz 
ku z tym >;akladowe kluby 
techniki i racjonalizacji będą 
w najbliższych latach skutecz 
niej 1><>magać wynalazcom f 
racjonalizatorom Dążyć beda 
również do stworzenia w che­
mii odpowiedniego klimatu 
dla tej katP.gorii prac-0wników 
i dla spraw postępu technicz­
nego, zachęcać młodzież do 
twórezei:-o udziału w rozwią­
zywaniu tych problemów. Bo 
właśnie w racjonalizacji tkwią 
olbrzymie rezerwy. które u­
miejętnie wYkDrzystane, mogą 
nrzynieść znacznP. korzyści 
materialne i:-osnoda!'ce narodo 
weJ oraz samvm załogom. 

Podkreślono także koniecz· 
ność wzmożeni~ przez prze­
mvsł chemic~nv troski o sze­
rokie upowszechnia.nie zaak­
centowanych nro.lektów Tacjo­
nalizatorskich. Bywało bo­
\viem. i to nierzadko. że wsku 
tek braku powszechnej infor­
macji w tym przemyśle - nła 
cono nieraz kilkakrotnie za 
projektv. nie bedace oryginal­
na myśla rac.lonalizatorska. :i 
tylko powtórzeniem podna­
trzonych gdzie indziej i opła­
conych już pomysłów. Dyrek• 
de zakła<lów chemicznych Ło­
dzi i województwa uowinny 
także zadbać o szybkie wcie­
lan.ie w życie projektów przy 
jętych do realizacji, aby 
zmniejszyć ilość nomysł6w ,łu 
sznych i nairrodzonycb, a mi­
mo to w orodukcji nie wYko-
rzystanych. T. S. 

wliczenia do •tażu 3 lat. ================ 
--------------- -
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Artykuł ma dotyczyć spra 

wy, do lttóreJ dawno nie 

wracaliśmy 

przebudowy 

" mianowicie 

naszego cen-

trum. Czy sami wiemy cze­

go chcemy w tej dziedzi· 

nie? I wiemy i uie wiemy. 

Wiemy, Zł' ma to być cen· 

trum omalże nie milionowe 

go miasta, wizytówka Wiel­

kiej t.odzi oraz dorobku na­

szych architektów, urbani• 

stów, tudzież budowlanych 

itp. 

Stawka wię 
• za 

NIZ CENTRUM mieszczeń dla .,Telitn<?ny". 
Ma to być gmach 8-kondy• 
gnacyjny czyli już nie w ska­
li centrum, które w perspek­
tywie widziano co najmniej 
szesnastokondygnacyjne. Za 
zlokalizowaniem „Telimeny" 
akurat w tym miejscu prze• 
mawia chyba wyłącznie spra• 
wa wolnego placu. Przeciw• 
ko - bardzo wiele. 

Od eh wili rozstrzygnięcia 
konkursu na urbanistyczne roz 
wią7.anie centrum Łodzi, '.I. 

było to bodajżP. w 1965 r„ 
trwają w tej sprawie spory 
i dyskusje, sympozja I nara­
dy. podejmowane są decyzje 
i te przestrzegane i te potem 
skreślane - rzecz normalna i 
nieodzowna przy każdym, a 
cóż dopiero przy aż tak du­
żym przedsięwzięciu. Wyniki 
w postaci trzech stojących już 
pod dachem wieżowców przy 
Głównej i pustego u ich stóp 
placu upstrzonego jeszcze tu 
i ówdzie ruderkarni - już 
mAmy. O ten kawałek może­
!1'.ly być spokojnL U podnóża 
wieżowców z ul. Głównej -
będą pawilony usługowe. skle 
py, restauracje. Ten odcinek 
Głównej ma swój - jak to 
urbaniści mówią - program. 

ma. To znaczy były zarysy, 
poparte nie tylko dobrymi 
chęciami przyszłych użytkow 
ników, których siedziby powin 
ny w centrum stanąć, nadając 
mu odpowiednią rangę, ale 
także i limitami finansowy­
mi. Ale uzasadnione zalecenia 
skłoniły do skreślenia owych 
gmachów z. planów na naj­
bliższe lata. 

A tymczasem w związku z 
budową magistrali cieplnej (w 
tej chwili rozkopany jest Plac 
Zwycięstwa) dochodzi do dal­
szych wyburzeó w rejonie 
Głównej od Sienkiewicza do 
Placu Zwycięstwa. Plac bę­
dzie więc stał pusty. Widok 
pustego pllU'u bywa bard.o 
sugestywny i mote dojś6 do 
zlokalizowania łam tego oo 
akurat wpadnie, niekoniecznie 

więc gmachów, które powin­
lly w centrum się znależć. 

Z ulgą dowiedzieliśmy się, 
te zrezygnowano z pomysłu 
wybudowania przy Głównej 
(naprzeciwko owych trzech 
wieżowców, a więc omalże nie 
w samym sercu przyszłej śród 
miejskiej Dzielnicy Mieszka­
niowej) zakładu produkcyjne­
go dla Próchnika. Byłoby to 
r6wnoznaczne z powtórzeniem, 
w innym standardzie oczywiś­
cie i w innycp chyba rozmia­
rach, tego, oa czego w cen­
trum chcemy uciec - a więc 
od przemysłu. A tymczasem 
dowiadujemy się, że przy Głó 
wnej, po lewej jej stronie, po 
między Kilińskiego a Targo­
wą. proje>kt1Jje sie wzniesie­
nie następnego 7.akładu pro­
dukcyjnego, a mianowicie po· 

Wydaje się nam, że sprawa 
centrum jest zbyt poważna, 
by załatwiać ją na zasadzie 
„plombowania" zwalniających 
się placów. Trzeba się do t~ 
go przygotować i terenowo l 
dokumentacyjnie (oczywiście 
w ramach projektów koncep­
cyjnych) i dopiero starać się o 
ewentualne limity. I nie za• 
pychać przyszłego centrum 
byle czym, po to tylko, by 
nie świeciło na i·azie pustka• 
ml. 

A. PONIATOWSKA 
Swój program (co i dla kogo) I--~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~ 
ma poza tym w centrum tył· 
'ko rejon ul. Traugutta. a 
ooza ścisłym centrum -· tyl­
ko planowana dzielnica uni­
wersytecka. 

z sądu cownle przyjechało Pogotowie Ratunkowe. 
Rewidentka poszła więc na oddział, aby 

-------- sprawdzić torbę chorej, a prz:t okazji 
Kornelia P., lat 41! (zam. Przetwórcza 57 schowała pod kurtką dwa motki przędzy. 

m. 1) od 1967 r. pracowała w ZPW im. Bezpiecznie wyniosła wełnę do dyżurki, 
Pozostałe terenj' prz~ztl/ki R. Swie'tc-zewskfego jako rewidentka, od· a potem do domu. Drugą okazję stwo-

czone pod przyszłą city, a rzyła jej żona jednego z pracow:Jików ra powięd;i:ialna za ochrpnę mienia - doko-więc okolice Główne) aż po kłallu, która tx>prosiła, aby rewidentka nywała rewizji osobistej pracowników Plac Zwycięstwa -- nie mają wywołała na chwilę jej męża. Kornelia - · opuszczaJ·ących zakład. W paźdz4erniku br. jeszcze koncepcji zabudowy. P. wróciła z mężem i ukrytą pod kurtklł kiedy wyszł<1 za bramę zakładu po skoń 
Zwróciliśmy się do kilku ur- czonej pracy, i ją zrewidowano. Funkcjo- przędzą. 

banistów z pytaniem d1acze- nariusz MO znalazł w jej torbie 2 motki Trzeciej kradzieży, na której Ilię potknę 
go nie ma tego programu dla przędzy wełnianej. Zamiast do dornu, N• ła, dokonała znów przy okazji wizyty 
wspomnianego wyżej obszaru? widentka trafiła do komendy milicji. karetki Pogotowia Ratunkowego w ~akła 
Czy znaczy to. że sami jesz- dzio. Wartość skradzionej przędzy ocenio 
cze nie wiemy. jakie m.a być W czasie śledztwa okazało się, że Kor- no na 4.622,40 zł. 
centrum? Odpowiedziano nam I nelii P. nie po raz pierwszy zdarzyło się Nieuczciwa rewidentka stanie wkrótce 
dość enigmatycznie: - Jest wynosić z zakładu przędzę. Zadebiutowa- przed Sądem Powiatowym dla m. !'Jadzi. 
program i równocześnie go nie la w listopadzie ub. roku. Po jedną z pra (eo) 

~"~~~,~~~~~~~~,~~~~~~~~~~~~ 
W AŻNF. TELEFONY 

Informacja telefonlczn~ 
Straż Po:b.rna 08, 66G·fl, 

499-90, 
Pogotowie Ratunkowe 
Pogotowie MO 07, łOO-DO, 

TEATRY 

03 
595·55 
25'1-17 
09 

500-00 

WIELKI itod-z. 111 ~Knl.ał 
Igor" 

'POWSZECHNY - god7.. 16 „Za 
topione królestwo". godz. llł.311 
„Profes.1a pan1 Warren" 

NOWY - god-z. 16 „Za •led· 
mloma górami", ge>clz. 19.l~ 
.,Janosik" 

'lfAŁA SALA - god%. io „Ro­
deo'' 

.JARACZA - god-z. !Il l 14 „Ta 
jemrniczv ogiród'' 

TEATR 7.15 - god'Z. 11 „o 
krasnolud·kaoh ! sierotce Mi; 
rysi" 

OPERETKA -- godz. !D „Dam~ 
od Maxima'' 

ARLEKIN - go<J.z. 17.30 „wu­
jek BUJffi" 

PINOKIO - godz. 17.30 ~Pierw 
sz.a przygoda PLfa" 

FILHARMONIA (Naruto.wl~z.a 
20) god,z. !9.30 Or1kiestra sym 
fonicZtna PFŁ pod batutą 
Henryka Debiolul, pi-zy u­
d-ziale ł<>li9tów: lzabeł1a Na­
we - sopra•n. Paul0$ Raptls 
- tenor, Adam ZW!er:t - ba 
ryto.n. W orogramie arie, pie 
śni l piosen<k'i. 

MUZEA 

SZTUKI (UJ!. WięckoWsklego 16) 
godz. 9-15 

A Rf'HF.OI.OGICZNB I ETNO· 
ORA FffZNS (Pl. Wolności tł) 
godz. l0-15 

HISTORTI RUCHU REWOLU• 
c'\"JNEGO ('ul. G<lańska 13) 
g<>d:z. 9-15 

HTSTORTJ WŁ()KIENNICTWA 
(Piotrkowska 282) itodi. 10-11 

KATEDRY EWOLUCJONIZMU 
UŁ (Park Slenk.iewloza) &od~ 
lo-'1~ 

Ł0DZKIB ZOO 

czvnne od godz. 9-15.iG Gk•• 
sa cz.yn.na do ~ 

eo~ QDZIE ~ J{JEDVV 
KI N A 

BAŁTY.K „Popierajcie swe-
g0 st.eryfa" oo la>t 11 (USA) 
godz. 10, 12.30, IS, „Sbalako'' 
<>d lat 1ł (iranc.) g<>d7.. 11.30, 
20 

J,UTNlA - „N1ez.awodnt pny­
jaciele" eka.nad.) od łat U 
god,z. 10, 12.15, „życle. mi­
łość śmierć" (franc.) od lat 
1.8 godz. H.30, 16.45, 19 

POLONIA .. PłĘknose d111a" 
od lat 18 rfranc I Jod&. 10. 
12.15. 14.30. 11, 19.30 

WlSł.A - .. Pogan ~• Adamem" 
od lat 14 ft)ó\.) Jiodt.. 10. 12.11. 
14.30, 111, 19.30 

Wł.OKNIARZ - nieczynne 
WOLN09C - „Bitwa nad Ne· 
retwą" od lat !4 (jug.) godz. 
9.30, 12.45, 16, 19.15 

ZACHĘTA - .. Bitwa nad Ne­
retw•" od lat 1ł (jug.) lodL 
9.30, !2.ł5. 16 19.15 

SEANSE NOCNE 
WISŁA „ Walet kaJ'O'Wy" 

tUSA) gocll.. al.43 

Jt.. 
STYLOWY - .. Zr6dło" od lał 

18 (szwedzkll godz. .a, !8. 20 
STUDIO - „Z,br<>d•nia l kara" 

od la.t 14 (radz.) goc11. 17 
ADRIA „ Wtn.netou ..,śród 
aępóW" od lat 11 (jug.) a<><h:; 
10, ta.30. 15, „C:rJowlek ucie­
ka" od la,t 16 (ang.) Cods. 
17.30, 20 . 

TATRY - „Cafe PO<! Miln01Ją" 
od lał 12 (poi.) Il:. 10 1!, lł. 
Sajki: ,,Dolina dl.ament6w" 
godz. 16 17. .. Br'M!T-loa" od 
lat 18 {:Pol.) g~. 18, !JO 

CZAJKA - „Czekam w Mon­
te Carlo" od lat 111 (1p0il..) g. 
17, 19.15 

DKM - „Kr61 · ał'e>ny"' rradz.J 
od lat T god'Z. 18 „Mały" 
(poi.) od lat 16 godz. IS. 20, 
„Zbieg z A-tcaltra-z" (USA) 
godz. 22 

ENERGETYK - „Barbarella" 
od lat tfl (wł.) godz. 17'. 19 

KOLEJARZ - „Pollya11na'' od 
i.u a w~ godz. .1ua 

Most'• od lat Ił (jug.) CO<h. i7, 19 
l.DK - „życie w Battersea" 

od lat 18 <.,ang.) godz. 14.45, 
17.lS, 20 

GDYNIA - „Knlat i Tatarzy" 
od lat tł (bu~g.) ~od-z. IO, 
12.30. 14.45, 17. 15, l 9.45 

JłALKA - „Planeta małp" od 
lit 14 {USA) goch. 15.30, t7 ,4,, 
20 

1 MAJA - ,,RozbóJnley syoylij 
sey" od lat l4 (Wł.) godz. 
ltl, 18, „I znów z tob4" od 
lat 16 ('Węg.) godz. 20 

l.ĄCZNOSC - „Skarb" od lat 
~ ~pol.) godz. 18 

MŁODA GWARDIA 
checkie gnfa.zdo." 
(rad'Z.) godz. 10, 
17.30, 20 

.,Stla­
od lat 14 

12.30, 15, 

MUZA Pr<l'm" od lat 11 
(tpol.) godz:' :s, 18, 2.0 

OKA - „za,mek puła.pka" od 
lat 16 (fr.) giodz. IO, 12.311, 15, 
1'7.30. 20 

POLESIE - „A to historia" od 
lat 14 (USA) godz. 17, 19 

POPULARNE Cudowna la-
miitlbwka" (czeotki) :x! lat 
7 godz. 15, „Do~ekać zruro­
ku od lat Ul (USA) iooz. 
16.45, 19 

PRZEDWIOSNJB - „Słoń Ma• 
ruda" (ang.) od lat 11 godz. 

·u. te. „i:>tlewczyn11 • Pistole 
tem" CWł.) od lat 16 godz. 
17.45, 20 

POKOJ - .. Tajemniczy mnich" 
od lit 14 (radz.) gndt. 15. 
„Pojedynek w słońcu" <>Il 
lat 16 (USA) godz. !?, 19.30 

PIONIER - „Wspaniały lłed" 
od lat 7 (USA) godz. 16. 
„Pali s-lę. moja pa n no" od 
la.t te (czech.) godz. 18. 20 

Rl!:KORD - „Powrót rewolwe­
rowca" od lat 14 ius A) rod1 
10, 12.301 „Pirawdzie w oczy" 

. od lat IG ~ool.) godz. (15. 
1.7.30 - sea.J:!f;e zamknięte), 20 

ROMA - „CzT macie w domu 
lwa" od lat 11 (czech.) Jodz. 
IO, 12 14, 1e. . Piękny listo· 
pad'" od la-t 18 (Wł.) gOd,z, 

·ta. 2'I 

SOJUSZ - „L<>kls" od lat lł 
(poi.) godz. 17, 19.15 

STOKI - „Mózg'' od lat Ił 
(franc.) godz. 15.30. 17.45. IO, 

SWIT „Nasza zwartowana 
rodzinka" od lat 14 ·czech.) 
godz. !Il. 12. 14, 16, 18, 20 

DYŻURY APTEK 

Kiliń,;kiego 136a. PlotrkOWSita 
3-07 , Pl. Pokoju 3, Pa-bianlal<a 
2'18, Felińskiego I, PiotI"lkoW'llka 
ffl, PL Kościelny 8, Gdańska 21 

DYŻURY SZPITALI 

Klinika Poł.-Gin. AM 
ul. CuTie-Sl<lodowskiej 15 
dzielnica Górna. 
li Klinik~ Pol.-Gln, AM 

Sterlinga 13 - dzielnica :';r6d­
mieście I poradnie „ K'' . ul'ł 
Nowotki 60 I Kopc ińsk\eg0 tt, 

Klinika WAM - Ul. !f· WOJ'• 
nalskiej 37 - dzielnice Polesie 
Sr6dmieście 1 rejonowe :iorad­
n ie „K". ul. Piotrkowska 1&7 
i Piotrkowska 269. 

Szpital Im. H. Wolf - al. 
Łagiewnicka 34 dzielnica 
Batuty. 

Szpital Im. R. Jordana 
ul. Przyrodnicza 1/9 - dziel• 
nica Widzew. 

Chirurgia połud,n.ie - Szpital 
!m. Sonenberga (Pienfa1y 30) 

Chirurgia północ Sz;:i!,tal 
tm. Sonenberga (PienLny 30) 

Chl.rurgla u1razowa - S:tpital 
im. Sonenberga (Pieniliny 30) 

Laryngologia &?lpital im, 
P Lrogowa (Wólczańska 195). 

Okulistyka S7'pital Im. 
J<>nschera (Milionowa 14) 

Ch•rurgla I taryngologia !\-złe· 
clęca - Szpital im. Konopni· 
cklej (Spe>rna 36/50) 

Chirurgia sz.czękowo-twanowa 
- Szpital im. Barlloklego (Kop 
cińskiego 22) 

Toksykologia - In9tytut Me• 
dycynv Pracy (Teresy 8) 

NOCNA POMOC LEKARSKA 

Nocn"' pomoc lekarska Stacji 
Pogofowia R:itunJ.rowego nrzy 

ul. Sienkiewicza 137, tel. 866·65 
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,.Tej nocy Kotik wespół z Innymi jednolatkami 'l:itańczył j R ADIO ~. WYTNIJ i ZACHOWAJ 
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o 

• WYTNtJ f ZACHOWAJ 

taniec ogniowy. Podczas nocy letnich całe morze, od Nova- .i._ 
stoshnah d do Lukannonu, pełne jest ognia; każda foka 

= u 
Tydzień w 

pozostawia za sobą błyszczący ślad I światło fosforyczne' SOBOTA. t STYCZNIA < 
N 

SOBOTA - t STYCZNlA 1911 B. 
I PROGRAM .... 

bucha po każdym ich skoku, a fale załamują się w iskrzą- • 1911 ROKU 
9.00 - Teleff!'rle: „l>o:zma1 Pornań". ,.S'lrM"b 13 d·cm!Ó'W" - N 

-. film . to()() - Przerwa. 15.20 - Pro«ram dnia . 15.25 - ,.No- > 
Z w01·ocme zata.wv" - ~ral!'ram dla d?.1-ecl 1 m!odx!eżv . 1! .~ t"1 

cych smugach I wirach". • PROGRAM 1 

t2 
Rudyard KIPLING „RIKKl-TIKKl-TAVI" 

Seria „KOLIBER" - maksimum warto§cl w minimum 

objętości. 

DO NABYCIA W KAŻDYM KIOSKU 11RUCHU11 

CENA 1 POZYCJI - 4 ZŁ. 
I 
,~ 

,ł 

••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••• „ FILMODRUK - sita, ram 
kl pa,rownik, stół oraz 
biurko sprzedam. Ofer­
ty „3~03" Prasa, Piotr. 
kowska ue 

• • • • • • • • • • • • • • • • • • • • • • • • 

O V REK C J.A 

MIEJSKICH PRALNI I FARBIARNI W ŁODZI 
uprzejmie zaprasza PT Klientów do odwiedzenia salonów, 

punktów usługowych i korzystania z następujących usług: 

CHEMICZNE CZYSZCZENIE GARDEROBY 
termin ekspresowy - 2 dni. błyskawiczny - 6 codz. 

ul. Armil Czerwonej or ł .EWUNJA'ł 

nl Snycerska or 315 "MAGDA„ 

al. Politechniki or U „KASIA„ 

ul Niemcewicza or ił "LUDWIK" 

ul. Wojska Polskiego or 158 „DANUSIA'ł 

ul. Piotrkowska or 116 

W w/w salonach można również zlecić prasowanie gardero 
by - termin do 3 dni. 

CHEMICZNE CZYSZCZENIE GARDEROBY 
łermłn zwyk17 - 12 doL ekspresowy - 3 dol 

al. A. Struga or ł ul Swierczewskłego or 19 
ul Przybyszewskiego or H ul W. Wasilewskiej nr ł 
uL Młynarska or 37141 uL Armii Czerwonej or 29 
uL Boj. Getta Warszaw-

skiego or 16 ul Karolewska or 54 
ul Więckowskiego nr 2'2 oL Kilińskiego or 50 
al. Cieszyńska or 16 al Wrześnłeńska or llł 
ul Piotrkowska or H'7 ul Nowotki or 90 
ul M. Fornalskiej 59163 ni. Kossaka or 5a. 

PAMIĘTAJ o odzłeb włosenoo-letnłeJI 
Wcześniejsze oddanie garderoby do odświeżenia przedłu~ 

okres użytkowania. 
Polecając swe usługi zapewniamy szybkie 

konanie. Informacji o wszelkich naszych 

Ośrodek Informacji Usług· w eodz. 8-20, 
kowska nr 120, tel 398-10. 

I solidne Ich wy 

usługach udziela 

Lódź. ul Piotr-

„VOLKSWAGENA l~OO" 
rok 1964 -stan ldea lny 
- sprzedam. Tel. 528-01 

„SKODĘ 100 s•• sprze­
dam. Odbiór w •• M<>to­
zbycle". Oferty .,3506" 
PraH, Piotrkowska 96 

MIESZKANm spółdz iel­
cze. 2-osobowe, kom­
fort, gaz, c.o„ telefon, 
zam ienię na podobne w 
t.od.zi. Zgłoszenia klero 
wać: Konrad '!ieklera, 

h zamieszkały Bielsko-Bia­
ła , Bohaterów Warszawy 
nr 19, m. te !88 g 

POSZUKUJ~ loka,lu na 
sklep. Oferty „3141"' Pra 
sa. P iotrkowska 91 

NIEMIECKI, rosyjski. -
Kepoe . Wigury 12, front 
LI wejście I025 g 

• OPIEKUNKA do J-let-

• • • • • • • 

niego dziecka potrzebna. 
Orłowsey, Hipoteczna 21 
m. 51, bi. 20 

-. ........ _,, ........ , .... 

Srebro - złom 
'"'"''''''''''''''~ 

kupują sklepy 

„Ars Christiana" 
....•......•....•................•...• „ .•......•••.................. aL Jaracza I 

~=·=• K ~ M ~N ;;;-T •=• 1·1'1 u~::t:~:S!:~4:-
FRYZJER damst« Z'by-

lJ' 

'

.,, :i~~d~i~ór~r~ra';;{~a~ó'f.. 
ICD A W:QUIE' W' czańskiej 58 zaprana 

Ili 
i.orf:i~,~~2N&r . .\li ::~~~~:~~:~t~kł~~ 

UWAGA, kierowco! Wy 

• Wobec ogromnego 11owodzenła. Jakim el• cłes'"' w eał,,... • kladanle podłóg semo-

11, 

'" -„ "~ chodowych dywanikiem 
kraju styczniowa ~~~ gumowym wykonuje na 

KRAJOWA LOTERIA PIENIĘŻNA poczekaniu Punkt Uslu-
• 11rzeznaczają,ca do wygrania 12.000.000 id gowv Spółl!zielnl Pracy 

Ili 
Polski Monopol Loteryjny uprzejmie prosi Kllentów, aby „GUMA"' w Łod~. ul. 

• 

k 1 I 

1

.

11 

4K35n_i2ń9skdeco 209, telefon 
wy up! I sta e nabywane I zamówione Josy bezpośrednio 

po l stycznia br. 
Kolektury rezerwować będą do 11 stycznia br. wyłącznie GWINTOWNICE do rur, 

Ili 
losy zamówione z podaniem nazwiska I adresu nabywcy. • narzynki. naprawy -

Po tym terminie wszystkie nie wykupione losy będą sprze- czarek. Błonie k/Warsza 

Ili 
wykor>uje Male:J'ko-Mil-

dane nowym Klientom. wy. Powstańców 28, tel. 
• 120 19 k -'•====·~·~·~·~·=====·=·=·=· 

Podziękowanie 
Dyrekcji I nracownlkom centnn Zbytu 

Artykułów Technicznych. „Centrozbyt" 
którzy okazali wielP pomocy I tyczliwoścl 

S. t P. 

JADWIDZE PABJAf\:ICZVK 
w czasie Jef długotrwałej choroby I wzięli 
udział w uroczystościach nogrzebowycb 
składa serdeczne 11odziękowanle 

MATKA 

Dnia 31. xn. 1970 roku zmarł w R~owle 

8. ł P. 

IGNACV STASZELIS 
PoATseb odbędzie sle dnia Z. I. 1971 roku 

o 11rodz. 14,30 " ka11llcy cmentarza na Mani 
w Łodzi, o czym zawiadamiaJa 

:!:ONA I DZIECI 

W dniu 3o. xn. 1970 roku Pn cle:tkleJ cho 
robie zmarł 11rzetywszy lat Sł, móJ naJ­
ukochańszv Mąt ł Ojciec 

S, ł P. 

WINCENTY GUTOWSKI 
Po11rn:eb odbellzle sle ł stycznia 1971 roku 

o J:odz. 15,30 7. kaplicy cmentarza nym.-kat. 
11rzy ut Ocrollowej_ o czym zawiadamiaj11 
llO!l'ratone w rozpaczy 

ŻONA. CORKA l NAJBLIŻSZA ROD'ZINA 

Kol. BRONISŁAWOWI LIEBSZOWJ wyra• 
zy szczerego współczucią " powodu śmierci 

OJCA 
składaJ11 

KOLE~ANKI J KOLEDZY Z DZIAŁU 
KOSZTORYSOWEGO BIURA PROJEKTOW 

PRZEMYSŁU PAPIERNICZEGO 

OGŁOSZENIA 
DROBNE 

PALM~ Kentia, dutą -
sprzedam. Tel. 126-113 

NAJW:iĘCEJ ofert oosla 
da prywatne Biuro Ma 

· trymonlalne .,SYREN• 
KOŻUCH męski jasny - KA". Warszawa. Elekto 
im.port (do 10.000) ku- ralna u. Informacje 10 
plę. Tel. 521-79 zł znaczkami 12' k 

eeeeeeeMeeee~. 

UWAGA I UWAGA! 

11 

I) 

I) 

TECHNICZNA OBSŁUGA 
SAM OCH O DOW 

OKRĘGU ŁODZKIEGO 
Stacja Obsługi nr 20 
Łódź, ul. Wigury 7 

I 

I 
I 
I 

: przyjmie do naprawy bieżącej 
samochody marki „Żuk", 

I 

N " w " s li „ ysa , „ arszawa , ., yrena 
„Wartburg" i „Trabant". 

Poleca się równi ei usługi: 

1. Przeglądy sezonowe i okre-
sowe, 

• • • • • 

2. Pomiar z ustawieniem zbiei- . • 
kąta pochylenia kół, 

8.ół Wlad. 8.05 Dzień dobry, 
tu Red. Społeezna 8.10 Mozaika 
muzyczna 8.45 Koncert tyczeń. 
9.01 NowoŚ<'i. ciekawostki. 
a.trakcle. 9.38 Koncert ooranny. 
18.IO Wi adomości. 10.15 .. Pałac" 
- fragm . oow . 10.25 Tytk„ o zi­
mie - koncer' polskich zesp. 
rozryW'kowvch. IO.St Chile 
kral P!"lemlan. 11 .01 Koncert mu 
zvk1 poJsklel. )1 .30 (Łl Konce~t 
z nasi:rań Ork. Mandolinistów 
t.RPR. 11 .49 Rodzice a dziecko 
11.57 Sygnał czasu I hejnał 
12.05 Z kraju I ze świata. 12.2 
Wieeej, lepie1 tanie1. 12.45 Re> 
nlczy kwadrans. 13.otl Muzyc-zne 
migawki sportowe. 13.25 Rosy1 
skle ol.eśnl I tańce ludowe 13.4 
Rytmv t melodie d·la wszyst 
kich . 14.80 Czy 2T1asz te ksiat 
ke? 14.3t Przekrój muzvcznv ty 
l!odnia 15.00 Wiad. 15.05 Godzi 
na dla dzdewczat I chlooców 
16.01 W\.ad. 16.05 Słynne duety 
miłosne z 0 per włoskich 3plewa 
ją M , Caniglla I B. Gigli, 16.30 
Popc>łudnie z młodością, 18.58 
Muzyka I aktualności. 19.15 
Dobry wlec'Zór, z.aczvnamy. 19.3 
Wedrówki mu.zycz,ne oo kraju 
20.00 Dziennik. 20.25 Wieczór z 
-żołnierską plo.senka. 28 .4'1 Kron! 
ka sportowa. 21.to Zgadu1-zga 
d'llla. 22.30 Sobotni non stop ta 
neozny. 23.eo Dzien·nik. 23.1 
D. c. sobotniego non stopu ta 
oecznego. 24.00 Wiad. 

PROGRAM li 
8.30 Wiad. 8.35 Opowieść praw 

dziwa. 9.00 Transkrypcje ork:le 
strowe. 9,31 Wlad. 9.35 Pe>lskie 
tańce tude>we. 9.55 Koncert roz 
rywkowy. 11.25 „PoJak w Szko­
cji" - dwa słuchowiska. ll.11 
Muzyka. 11.2.5 Poranny koncert 
chooilnowski z n~rań Iriny 
Smoli.ny. 11.57 Sygnał czasu I 
hejnał. 12,15 Z kraju I ze świa 
ta. 1.2.25 J, F. Haendel COii 
certo grosso F-dur. op. 8 nr 2 
12.41 CŁ) Program - komunlka 
ty . 12.45 (t.) „Głos Ziemi Łódz 
klej"' - magazyn, 13.00 (t.) •• Me 
!odia rytm I piosenka". 13.30 
(ł:.) R-Reklama. 13.40 .,Garść 
daktyli" - OPQW, 14.H Wiad 
14.05 Zespoły amatocskie przed 
mj,krofooem. 14.38 ,,.Pech. Czy$ 
cibut. Pożegnanie" - humo 
reski. 14.45 Błęk.!Jtn.a sztafeta 
15.tO Radiowa Usta przebojów. 
15.50 O czym pisze prasa ldterac 
ka. 16.00 Wlad. 16.15 Mmyka na 
parkiecie. 16.45 (Ł) Aktualności 
łódzkie. 17.tO (Ł) Fel. z cyklu 
„Okolice kultury". 17.11 (Ł 
Mozaika muzyczna. I7.50 (ł:.) „Re 
pe>rtat na zamówienie". 18.11 
(Ł) R-Reklama. 18.20 Widnokrąg. 
19.to Echa dni.a. 19.15 Lekcja jęz. 
franousktego. 19.31 Matysiako­
wie. 20.01 Recital tygodnia. 
A. Orda - baryton_ 21.31 samo 
tycie. 21.•1 Nu.ty. nu·tkll. H.11 
Wesoły kraml•k . 21.26 Melo<lie 
taneczne. u,01 z k raju i ze 
świata. 22.27 Wia.d. sportowe 
22.30 z dawnycll tańców. f,2.45 
Radiovariete. 23.50 Wia.d. 

PROGRAM W 

8.35 Muzyczna poczta UKF 
9.10 • .Przeciw sobie samym" 
odc. oow. 9.10 Tańce Ogińskie 
go gr.a R. Smendzianka. 9.3 
Nasz rok 71, 9,45 Małe mono­
grafie muzyczne - ballady I re 
man.se . lt.15 szopki krakowskie 
lt.30 Ekspresem 11rzez twiat 
10.35 Wszystko dla pań. 11.45 
„Mężczyzna jak dziec.ko"' 
odc. pow. 11.57 Sygnał czasu 
hejnał. 12.05 z kraju I ze świa 
ta. 12.25 Koncert muzyki u.niwe 
~al neJ . ,13.0I Na _;:dańskiej ante 
nie. 15.0t Zie spałem na Bałty 
ku. 15.IO Przeboje ze .~łotych' 
płyt, 15.30 Eksprerem przez 
świa.t. 15.35 Obrazki z wystawy 
l nie tylko. 15.51 Swiat śp iewa 
e Pa.ryżu 16.15 Program dn.l.a 
16.20 Melod ia przypomni cd 
film. 16.45 NMz rok 71. 17.10 
Ekspresem orzez świat. 17.05 
Quodlibet czyli co kto l'llbi 
17.31 „Przeciw sobie sa.mvm" 
odc. pow. 17.40 Klub Grającego 
Krążka. 18.20 Antologia mLni• 
tl.łrY muzycznej - bu·rles.ka 
18.30 Ekspresem przez świat 
18.35 Piosenki z ,włoskiego bu 
ta" 19.0t Pisarz miesi ąca - St 
Dygat. 19.15 Karnawał sle z.a 
czai. 19.45 Polityka dla wszyst 
lclch. 20.eo Muzyka z płyt sta 
rych i nowveh. Zl .to Dawne 
;ze>pki. 21.2t ,,Co my mamy" 
orogr. estra.dowy . 21.50 S . Pro­
kofiew - „Romeo l Julia"' 
22.01 Fakty dnia . 22.08 Gwiazda 
slediml'll wieczorów - Chubby 
Checker. 22.15 „Kaoita.n Blood"' 
22.45 „Ha1da Trojka". 23 .0I Ml 
niatu.ry ooetv<'kde - w1ersze S 
Jeslenl,na. 23.05 Wieczorne spot 
kanie z zesp. „Formula"' . 23.5 
Na dobranoc gra I śpiewa Che 
Ba.ker. 

Na półkach księgarn 
EKONOMIKA 

I"< - Plele!!'nac1a ma<:'l<>rv 16.30 - 07.'lennLk. 16.40 - „Pl"V'ffiUC = 
IM - film fab orOd ra<lz 1? 30 - „LP. śnv Sylwester" - radzie<:· O 
~ lct orol!'l'arr r07.l"VW'kowv 18 30 - l>ee>a·z 19.10 - Prr;emów1.P· ~ 
• 

nte charite d'afla~f!'es Kubv z ok'a?.11 ~1Pta narod·owel?o. 19.20 C 
- Do~ra.nnc. Ul 30 - MO>!l1!>oT !0 .20 - Teatr RM:rVWld : M1-
ehał Bałuck1 - „Radcv oal!l-a radcv" WV'k'<>nawcv• TAd.eot1M. + „ Ba rt0< !•k . Ren1!!'1la So1ecka. Joanna Sohle<:ka. Trt"1'1• Kwl<11t. 

< kowska ?:vl?mu'!'lt KP•1l0w1cr.. .Je<1ne1 Ko7.a'k Wle•hW Or7..,.. „ 
!!: wtcz 21 .25 - D71<mn.lk 1 wtar'f ,e>mośc1 <roortowe. :>Jl .41i - „Ma- .., 
O dam" <;a'!'I~ Gene" - fil m tab orod fra,nc -wl.-hisz:o <doz- ~ 
~ ~~~ 16~~;' _2s~~0;.;.;,s1~~v11~~-śnteeu" - 'Dl'oe-ram ~ 
N O PROGRAM C:: 

18 . łS - ~roirram dlll!'a 18.50 - Swiat w 'kam-erz<'! na!"1.'Vcl'I 
reoorter6w: .. Kalllada no ool1<k'U" - reoortat. „Nad Lenłl 

:? ' 1e.•re?>.e dale1"' - ~rta.t 19 20 - Oobran,e>e 19.30 - Mn- ~ 
z nl·bor, 20.20 - · .-PlanE't~ O<.-ea.n"' - tl1m ośwta~owv :>n .20 - 24 n 
Eo itodmv 22.so - rx svmrontn t;ud'W'i:ita vam B~hovena w = 
:.< WV°k'e>nan111 0rk1<'s-trv Svmfon1C7:ll ~1 Fl1lh·armn'!11Jl w Los AT1!!~ O 
it !es rr mE'~ć k'oncerbU r okarl1 2!i-1e<!'l·a ONZ 2'2.4-0 - Pro- ~ 

• 
<!'ram U ornT>ł">mlie ~2 . 50 - 'Pro-itr am nA nl<><'l~ele. t 

NIEDZIELA ~ , STYC'ZNlA 1971 R. 
I PROGRAM . . • 

"' 8.0Ó Prol!!I'am dnia 8.00 - P IPlP!!'naela macl·O'T'V. 9.40 _. 
<!! Prz\l'D nmlnamv. rad~tmv 9.00 - TV Klub Sm1alvch - M „ 
it wvora.wa oolarna „Skarb 13 domów"' - fllm 10.00 - Zlot<' .., 
O W'!'ota - l<'onkurs t>losenek dla d7.1f'C! . 11 .00 „Na""e lwv" - ~ = tl.lm dok.-onV'l"Od 11,5; - Dllienntk. 12.10 - „ w Pf"'1"W'Sza ~ 
~ nf~ele oo wo1n~.P" - reoortat dok-'<nOTt 12.30 - „Nle ze &: 
N m'l'I• madame" - rum fab . 'D'l'Od. NRD. 14.00 - przem1MIV 

14.:IO - „Nl·ezimmnina1'lcl". 1.'1.30 - „ D?:I~ Paortl~a" . Wv'ko- ,,.. 
nawcv~ Zesońl „Pa.rt1,ta"'. Dam1am Damif'!C1(;1 1 Wlod'Z1m~.er2 N 

::? NahO'M'lv. 16.00 - malo!!I h 1~·t>orvczne 16.30 - Wlel'ka t?Ta - ;i. 
z teleturnle1 17.25 - Pa:n1 Miec-1.a - t'e'P. o WVb!otne1 aók'l'oree n 
f" Mleczvslaw1e Cw!!k11ńsk1e1 . t8.21l - Estrada Literacka - S1!r0· Ili 
IM fv poezH llwt.aota - „Suche IJl,stowte" - 11'1"V'ka rosv1sk'a <cz . O 
ii: Il . 19.20 - Do!Yram.oc !~ . :ro - Dziennik 2ll.05 - „Perneruum ~ 

mob!1e 1>al!ll HaITTki''. WV'konawcv: Ham.li:a B!e110ka. nami.ta 11> 
+ Bestet. Ba.rbara Prc-śnlewska . Wando Kac7.l'Tlarc7.V'k. Nad~~ "' 

1a Winiarska. Olitle"d Jacewtez. Jer-r.v Klevnv. Ka.zlm1erz 
~ Kruikowskt. Rv..zard P1ku•ls1ci. Tade ul!l'Z Ro~s . 20.50 - PKP' . + 
< 21.10 - „GWl!azda szervra" - fll.m fab. t>rod. am . <do:ziw. od 
~ t6 la.tl. 22.40 - Ma!!SJZV'll s1>0'!1'0Wv. 2~ .10 - Prot?ram na 11l1n'9· ~ 
O U PROGRAM ~ 
Ili 17.ł5 - Prol?TSJm dn<ta 17 50 - .. Azv1" - f!,lm fab . 'O!'od >'1 
v MTl . 19.2:0 - Dob-ra.noc 19.30 - Dzten,n !Jk . 20.05 - Svudfo 93, ~ 
< AdMTl Mtck1.ew1<?? - „Pai!\ Tadeus z" - k:s1e!?a tV. 21.05 - -
N Sootkarnie z Lidla Wvsocka ~1.40 - n oro!!'ram z cv'klu• „ 

Ga.l-erf a sztuki - „Ocl -rom.i.:ntvonmu d-o S'V'l'TlbOll 7"'TIOU" . 212.15 
&e!le k:s1e n e d"hr• :n·oC 22 :ro - PM!!Tam no wtorek. N 

!? 'PONIEDZIAŁEK - 4 STYCZNIA 1971 R. ;i.. 
Z I PROGRAM I') 

~ 15.%0 - Fi'Z'V'ka - kurs orzve>otowa'W'C?!'V - , ,'Zim1am".'1 stain11 ~ 
ii: slruiolen1a" 1 .. Wla&no~ć oar' '. 16.25 - P r o!!'raom dnia . 16 . ~0 - ~ 

Dzienn ik . 16 . łO - Zw!er zv-nl-ee - w t>ro!!l"amte m .\Jn. fl>lmv > 
o t>rzvg<>dach Au!!le Do!!!!le 1 Wallv Gat.ora. 17.30 - Echo "' 

• s ta·d le>n'll . 17.50 - Kino F'!.lmów Anl.mowanvch. tR .20 - Eure-
ka. 19.00 - LWD. 19 20 - Dobran<>e . 19.30 - Dn!e<n.'l11ik. 20-il5 + 

~ - Teatr Telew!zH : Ge.1rl'e Bernard Shaw - .. Profesl-a oan.I 
ee Wa.-ren". Wvk<l'!la~v: Antonlona C>ordon-Góre<"ka . ATll!l a So- ~ 

n lU!k. Edmund FeM1'!12 Wladvslaw RańC7R . Zdi:i:!słA'W Ml'<>' -<i g tewslcl. Andrzel s ewervn. Po teatrze ok l!ll.35 - .. Zaora '!Ta· >'! 
u m ;r na t>ól cza.mel" 22.35 - Dzlenn~lc. 22.511 - Pl'Oittam na :z: 
< tu.tiro. 22.SS - ll'!7Vka - kluiNI nr:r.v11ot. roowt.l. &: 
N WTOREK - S STYCZNIA 1971 R. 

I PROGRAM 
.... 

~ 10.00 - ,,H!Jt>notyzer" - tUm tab. m-od. lll!l I?. 11.ii! - Pn:er- N 
- wa. 12.łS - „PrzV'Oommtenre P<>dsta1wowveh wiadomości o > 
Z bUKWw!.e l ~elru rośllln" 13.l!! - Przerwll.. J~.56 - „Pr'l:V· ~ 
~ 1>ommlen1ie t>O<ls tSJWowvch Wilad·omoścl o bud.owie I tyci.u o 
ii: rośllJil"' lł.25 - Przerwe. 15.20 - 'Matematvka I ro.ku - ~ 

„Twierdizen!e o Dl'ZYY'ostach skończony.eh" 1 „RM:n1ez1<a „> 
• fwniltcW'. 16.:15 - Proittarrn dm1.a. 16.30 - Dz1etmlJlt. 16.40 -

TV Ekrlll!I Mlodyeh, 18.25 - Szlaik1.em d.obre1 robotv. 19.00 -
LWU. 19..20 - Dobra.noc. 19.30 - DZ!enaio!.k. 20.05 - ;.mono- + 

~ tvz.er" - tiJJm fab t>rod. 8111.I!. :1;1.2;5 - KontaJatY. Zl.!15 -
ee „Gdiz!e sa dlZiewozeta" - 1a.pońs1'kll proittam estradO'WY. 22.to ..t 

- DZ!tennlk 22.55 - Pro2ra.m na 1Ut:l'o. 23.~·- l>tii:t'erna.tv'lta ~ 
~ t ro~ ~DOWU ' >,] 
u II PROGRAM 3 
< 19.15 - Proltl'8'1n doni.a 19.2!0 - Doll'ra.noo. 19.30 - Dtlennl.IL!. &o 
N 20.05 - ;,Orly na sa.,.~ota!!ach". 29.25 - -.Cena decYzil" -

OTV Kraków na ekra.nie. ZJ. .26 - 24 srodZl!nv. 21.35 - Sclentlst -
St>e11>ks 1131 - kl\l1rs lezv-ka a.mrtelskiego dla techniil<:ów. 22.G5 N 

:? - K\Jno wersli orvl?Lnalnel: „NairodiZilnY Forsvte'a" - mm ;i. 
Z 2: ser.li: -• .Sa.ea ro<lr.i Forsvte'Ow" . 22.55 - Pro!!ram na środe. n 
~ 6RODA - & STYCZNIA 1971 R.. ~ 
jj: I PROGRAM ~ 

10. OO - v.S'OOtkan!e„ - film z sertl: ,,s !lil?a rodl\l F0t'SY• 
+ te'Ow''. 10.Só - Przerwa. 12.30 - WYblet'amY zawód. 12.55 -

> ... 
„Turniej cztereeh skoczni" - M1edZYnar<>dowY k<>nkiuirs slCIO· 

.._ ków nare!M"Sk:!ch i Bhscho:tshoten. 15.20 - Ma.temat:V'k:a ..- + 
< knlors DI'ZYl?<>tow.awczv - LogarvllmV 1 FuJitkc1a lo!!aTVtmtcrr 
li!: na. 16.25 - Prosrram d.nd·a. 16.30 - Dzienruk. 16.40 - •. Lata• ~ 
O Jacy Holender - poła·w1.acz mek,aw<>stek. morskich". 17.15 - ~ = Ma.ga.zvn ITP 17.30 - .. C2las nowvch oosrultiwań" - or<>- >'1 
u s:ram wielski. 18.00 - ,.K.rvoton.1m Uram" - z serll: „Obroń· !i 
~ cy StaJIJilgradiu"'. 18.30 - Kra.ków mało manY. 19.00 - LWU. „ 

19.20 - Dobramoo. 19.80 - D1Jl.ennLk. ·20.05 - „SPQtkamie" - • · 
film z serii: „Sa.e·a rodu ForsYte'ów" . 21l.S5 - Swta.t QIW1d. 
31.25 - Al:tabet ro.zrvwkll - IV oroeram t>t.: •. Od del·tv do N 
del.tv" 22 .lO - PKF. 2:2.20 - Dzlenauk. 22.35 - ProlU'am na > 
W.tro. 22.40 - Ma.tern~ >::V'ka - k.ur s 1>rzv2ot. (powt.i. t"I 

U PROGRAM ~ 
18.411 - Prol?l'aan dni.a. 18.45 - Setenttost 9peaks n3\ ~ 

t>Owtórzenle kUTsu 16ZY'ka a.nl?bels,kleeo dila techników. 19.20 > 
+ - Dobra.noc. 19.30 - Dz!enn1k. 20 .05 - „Szytr żvela". 21l.20 .,. 

- „Zablrta.k·a" - film. 20.50 - .. Na,;ze recenz1e". 21.00 -„ .. Gd.zie sa ni.Pl?dVsiel.sze śn.!e!?i" - z cvk!iu: Dz;teie dramatu. + 
< 21.45 - 24 l?O<l.zlmY. ~1.55 - En franca.IB llOl - łcwrs 1ezV'ka 
j:t trancu<Slk!e!!o . tz.25 - K\!no wersh oryl?!m a·lne1: „Ba1k1 !,,a• ~ 
o fontat.ne'a" - Chlm <>rod. tranc. 22.50 - Proeram n.a Diat.ek. ><l 

~ CZWARTEK - , STYCZNIA 1971 R. ~ 
~ I PROGRAM i: 

8.15 - MatematYłce w szkole - Geometria wVk'l'eśl:na tza· 
1eota faku-ltawwne Il . 8 . ł5 - P:rzerwa . . 9 . ~5 - JezVk oolskl 

.., dJa lclas VI: Bolesław Prus - „Amelka"'. 10.25 - Przerwa. N 
- 1.2.45 - Mechani.zac l:t wapnowa.rua E!leb - cz. l . 13.15 - > 

a:
~ Przerwa. 13.30 - Mechanllzac1a waonow amia !!łeb - cz. •IL ~ 
,.. 14.00 - Pru!rwa 15.20 - Geomevria wvkreślma l ro~ - o 

Po111~..errehllli-e obrotowe nteoros't.okre~lne ora'~ P<>Wlerz.chn1e ~ 
w alcQwe I s tQ7.ke>we 16.2'5 - Prol?ram dni.a 16.!0 - Dziennik. ;i. 

+ 16.4-0 - •. Ekran 2 bratkiem" - w prograrrue m .llll. tiun ... 
z serlil~ _Przv!!odV ~U' Lameetota" . l7 . ł5 - .. Zrób IX> sam". 
Ul.OO - •• ze mak:lem Q" - PTOE!ram ekonom~cmy, !6.25 - + „ Recital Kao!.i~.y JecLru.s t.k!. 19 oo - LWD. 19.20 - Dobra,noc. 

~ 19.30 - Dzlennlik. 20 .05 - Teaitr Ko t>ra: ZbLE!lni.eW KubLk<>W- ~ 
g ~!:h;~~Br;~;~~t. 2:1~;5 :. ~~;:;~~ta~~ół~~~~.~zy~ ~ 
u Dz1enn.lik . auo - Prol?l'am na 1outro. 22.25 - Geometria WY- 3 
~ k!reśl!na I roku 1-oowt . l . .,. 
N PIĄTEK - 8 STYCZNIA 1971 R. 

:? 10.00 - ;„Je1 s4edem !.::~:~ film fab . orod. czech . ~ 
S. Smoliński - Gospoda.rka z 11.30 - Przerwa. ll .55 - Wvcbowanle ola.stvcme dla klas t"I 

środkami 1>racy w przemyśl.i i" Vlll - Mole m.les1lka.nle. 12.25 - Prrerwa. 15.20 - Matema· = 
PWE 1970 r„ str. 111, zł 9. :.< tyka 1 r<>lru - Wzl:ft' Tavl·ora I Wzór Maelat.lll"t.na - cz. I . O 
Wł. Radzdkowski - Metody it 16. ~ - Proeram dm.La . 16.30 - DzJ.ennl.k. 16.4-0 - Po:ra na ~ 

matematyczne l statystycz,ne w Te!esfo.ra: Rozmowv ze smoklem - Podróż do KraJinv T>o- ~ 
przedsiębi orstwie. PWE 1970 r, • n ów _ Zna&2l lu2 te wiersze - „sam 1ak oles" - tt1m 
str. 270. zł 35, ~ 17.3~ - Nie tvlko dla nań. 17.55 - MaeazY'!l medv=v. 18.25 + 

J. Z. Holzer - Demogr.a!La _,, - Gr amv 0 telewi:ror - teleturn1e1 . 1.8.45 - Rozmowv e 
PWE 197t r., 9tr . 350, zl 38. li!: k:s1a żkach 19.00 - LWU 19.20 - Doll'ra•n<>C. 19.3Q - O men· 

W. Iskra - Dvnami'ka rozwo 0 Jtllk . 20.00 - „PleknY 1 ntec:r:u.lY" - frarnc nowela fLlm10wa. 
Ju przemysłowego PRL, lnter i:a 20.:io - Krat 21.10 - Teatr TV : Alo1zv .fLra.sek: - „Lata m ia". 
press 1970 r„ str. 1t9. zł 15. u W:vkonawcy: Jad'Wlil!·a Borońska . Jóvef Zblró!! . Rvsza.r"<l Dem 

S. Bor lsow - Zł<>ro w gospo- < blńsk1, Andrre1 Lai?wa. Belena Wllczvń s.ka . M>msla•wa Ma-
da rce współezesnego ka.pitaUz N !Judzińslka . Zbil!lllle'W Nawe. Wo1clech P llat'S k.1. Bolesław No-
mu. PWE 1970 r„ str. 430 zł 35 wa.k. Jóret Lod'.Vński. F'rancls-zek TnJecla.k. zotia Graziew!cz. 

P. Glikma.n - Rachu~k ek<>- , Andl"ZeJ May, Janusz Kłosiński. Bol!'Uslaw Se>ehnaeki. Ma!I'!.an 
nom:Lczny w~ współpracy kra: ~ Sbanlslawskl. Boirustaw Mach. Barbara Cb.ołoblcka. Jam Kas- N 
Jó w RWPG w dziedzinie inwe iló orzvkowsiki. Dobrosław Ma·ter. Ok. 22.40 - Dzlerunlik. 22.55 - ~ 
::Y~f.· PWE 1970 r„ str. 310.

1 

~ ~ro~am na 1utro. 23 OO - Ma<tem a tv'k:a I roku (Powt.). ~ 

J . Szymcza•k - Ge>spoda,rka ~ UWAGA: TV zastrzeRa sobie motno§tl zmla.n w progrlUllle. ~ 
opakowaniami. PWE 1970 r., str ;i. 
239, zł Zl0 - • .++ WYTNIJ I ZACHOWAJ + WYTNIJ I ZACHOWAJ "' 

DZIE~NIK, ŁODZKI ~ 1 ~6973) I 



Pomyślny rok Pogodo Rozważania psychologa 
„Stefana Batorego'' 

Flag<>wy stateit PMH „Stefan 
Batory" nadal oleszy się dutą 
popularr:<>śclą. W tyra roku w 
9 regularnych rejsach do Ka­
nady przewiózł on 13,6 tys .. pa­
sażerów tj. o orzeszło 700 oasa­
żerów więcej niż w DC>l>r7.ednlm 
seZ<>nle. W roku 1970 statek 
wzbogacił równ'.eż swoje po!ą­
czen:a En.i.owe zawijając w oeł­
ni sezonu do Rotterdamu. 

Obecnie nasz trar.santlanty!k 
odbyWa ponadolan<>wy rels . Por 
tem docelowym Jest tym razem 
Nowy .Jork. -----

.... • Wczoraj w Łodzl na ut. 
Zgierskiej pod tramwaj l~nił 44 
dostał się Stefan P. (PKWN 13). 
Mężczyzna nie pon'ósł poważ­
niejszych obrateń i przez leka­
rza został zwolr.dony do domu. 

.ł. Przy zbiegu ulic P'.<>trkow 
Sklej i Tuwima orzechodząc:ą 
jezdnię Qrzy czerw<>nym św:e­
tle 23-letnią Urszulę P. (Litew­
ska 17) potrącił samochód oso­
bowy. Poszkodowaną z poważ­
nymi obrażeniami przew1ezion<> 
do szpitala. 

.ł. Kierowca taksówki nr bo­
czny 366 nie uszanował pierw­
szeństwa przejazdu przy zbiegu 
ulic Głównej i Kilinsk'.ego i 
spow<>dował zderzenó.e z in­
nym samochodem, a =­
stępnle W]>Qdł na chodnik 
gdzie patrącił dwie 090by. El­
żbietę M. (Niemcewicza 10) prze 
wieziono ze złamaną nogą do 
szpitala. 

4 Na ul. Więckowskiego przy 
Zachodniej z samochodu wy­
padli małżonkow'.e Stanisława 
i Bolesław s. zam. przy ul. 
Srebrzyńsk iej 93. Pomocy ud.ozle­
lono im w pogotowiu. 

4 Przy ul. Szczytowej zB'trU 
oiu gazem uległa 58-letn.ia Ma­
ria S. Pogotowie Ratur..itowe 
przewiozło ją d 0 szpitala. 

4 Na skutek upadlku obra­
i!;eń kręgosłupa doznała 60-let­
nia Eugenia M. (Hutora 15). Le­
karz ooleoił przew'.eźć peszko­
d<>waną do szp'.tala. (kl) 

Dnia n grudnia 1970 r. 
zmarła po krótkich, le<:z cięż-
1'.M:h ciei-pieniach 

8.tP. 

Wanda Wóicicka 
byta drugoletiila \>racownica 

ZUS 
Wyprowa4zenie drogich nam 

zwłok nastą.pi z kaplicy Sta­
rego Cmentarza rzymsko-ka· 
tolickiego przy ul. Ogrodo­
wej dnia 2 stycznia 1971 r. o 
godz. H.30, o czym zawiada· 
miają pogrążeni w głębokim 
smutku 

SIOSTRY, BRAT Z ZONĄ 
I PRZYJACIELE 

i na~ze zdro-wie 
O Wplywfe pogody ł kl!ma.tu na ludzi zdrowycfl 

ł chorych mówi dr Maria Baranowska - kierowniic 
Pracowni Bioklimatologii Państwowego Instytutu Hy­
drologiczn.o-Meteorol.ogicznego w Warszawie. 

Badania biometeorologiczne i bioklimatyczne - czyli nad 
wpływem pogody t klimatu na organizm ludzki - sa pro­
'R"adzone w kilku ' ośrodkach. m. in. w Pracowni Bioklima­
tologii PIH.M w Wanzawie. Badania te realizowane sa przy 
współpracy z zespołem lekarzy klinicystów, przemysłow:vch 
ośrodków zdrowia. psychologów l iln. 

Od k.1lku już lat wspołpracujemy z Klinika Kardiologii 
Stud1um Doskonalenia Lekarzy AM w Warszawie. Kardio­
logia jest szczególnie za•n•eresowana' wp<ywem pogody na 
organizm lu<1z.k1. Chodzi tu o lu.dZi ci.erpiących . na scho· 
rzenia układu k.rązenia, którzy - jak wykazały ol>serwa· 
cje - są JlajbardZleJ wrażl:iwi na wpływy pogody, 

Badan.ia biometeorologiczne prowadzone są głównie 
wśród łudzi ch<>rych z nadci-Snieniem tętniczym i choroba 
-wiencową. W u.z.<lrowis.ku Nałęczów prowadzona jest m. in. 
zorgan1zowana kłuna.torehabilit.aCJa. Ten rodzaj terapu po 
kuracJi szpit.alneJ polega na tym. że stosownie do warun· 
kOw pogodo.wych le.karze zalecaJą ćwiczenia rehal>ilitaCYJ• 
ne na pow1~ttzu - z tym. że przy ba.rdzlej iiciążiiwych 
warunkach nosuje się ćwiczenia łagodne i mniej męczące, 
a przy sprzyJającej pogodzie zaostrza się tempo ćwiezeo. 
Wstępne ba.dania wskazują. że zróżni-cowanie ćwiczeń w za­
leżnoscl od pogody daje lepsze wyn.UU w przrwró-cen1u 
chorym sprawności. 

Bardzo wa.żne są prowadrzone od 3 lat wspólnie z Ośrod· 
kiem Zdrowia w Hucie „Warszawa". badania nad wpływem 
pogody na zachorowalność i wypadkowość. Już dziś - =· 
mo, że nie zakończyilśmy jeszcze naszych prac - możemy 
z dnżym prawdopodobieństwem stwierdzić. które sytuacJe 
l>ogodowe zwiększają często&ć zachorowań, a w których za• 
chorowaJn~ść jest mniejsza. I tak np. w:uost zachorowan • 
następuje w końcowym stadium niżu po przejściu frontu 
chłodnego, a więc po okresie nagłych zmian pogodowych. 
Notujemy wówezas również zaostrzenie objawów :niektó· 
;rych przewlekłych chorób. 

Są to bardzo interesujące l pożyteczne badania., zmien· 
ność pogOdy jest bowiem typowym zjawiskiem w naszych 
warunkach klimatycznych. Polska znajduje się w strefie 
przeważającej ~yr.kuJacji zachodniej, z która związana jest 
wędrówka niżów. Układy niżowe charakteryzują się dużą 
dynamiką procesów atmosferycznych 1 szybkością prze­
mieszczania się, co powoduje nagłe zmiany pogody - :nie· 
kiedy w przeciągu kilku godzin. Właśnie takie układy po­
gody wyzwalają trzykrotny wzrost zachorowalności w po• 
równaniu do pogOdy bardziej ustabilizowanej - pogoda 
wyżowa charakteryzuje się większą 1tabilizacją procesów 
atmosferycznych. 

Również wyniki badafl nad wypadkowością przy pracy 
wskazują, te częstość wypadków rosnle w układ:zie pogo­
dy niżowej. 

Nie ograniczamy się do badania wpływu pogody na wy­
padki w czasie pracy, ale także i na wypadki drogowe. 
Wspólnie z Pracownią Psychologii Miejskiego Przedsiębior· 
stwa Taksówkowego prowadzimy badania n8d wpływem 
pogody na wypa<lki drogowe na terenie Warszawy. I tu 
wstępne wyniki wskazu.ia na zwiększanie się lic:r:by wy• 
padków podczas pogody niżowej, w okresie przemieszcza· 
nia się frontów atmosferycznych. 

Dziś w l..odzi 2achmurz~ie 
um:arkowane, okre~ · du~ z 
możliwością opadów śniegu. 
Temperatura od -15 do -9 st. 

Notowała: T. s. 

C. (Wczoraj o godz. 21 term<>­
metry wskazywały -12 st. C.). 
Wiatry s:f,a.be z kierunków za­
chodnich. Jutro pogoda bez 
wlęksZY'Ch zmian. mróz nieco 
fI1nlej5zy. 
. Słońce zajdZ:.(! dził o 15.łl, a 
tutr<> wzejdzie o 7.50. 

~ lm.!enlcy obchOOzą IQ'· 
dor i Makary. 

- CO PAN (PANI) ODCZU­
WA NA PRZEŁOMIE ROKU~ 

Kobieta-lekarz - lat S5: 

- Czuję się troohę d.zl;wniie. 
Może bierze się to stąd, że w 
tY'IIl momencie kończy się ja­
kiś etap. Myślę, że w tym mo 
mencie wszyscy lud.zie odczu­
wają to samo. 

Uczeń IV klasy Uceum. ogól• 
nokształcącego: 

- Zwyczaje sylwestrowe lu­
bię bardziej. niż inne święta. 
Te inne na·wlązują tradycyjnie 
cl<> tego, co dz.lalo się itiedyś, 
a Sylwester to współczesność, 
a także wy<bieganie w przy­
szł<>5ć. Wlaśnie w tym mornen 
cie na temat przys7lk>ści m<>ż 
na sobie snuć różne wy<>bra­
żenia. 

Kobieta 36-lemia, matka 1 
pani domu: 

- Wolę święta Bożeg<> Naro 
dzenia. Wtedy jest tak rod'Zin 
nie. podobają mi się Nszyst­
kle obrzędy, Sylwe&tra lubi­
łam, gdy byłam młodsza, teraz 
przypomLna m; mój wiek. 

28-letni urzędnik: 

- SY').westrra lu'l>ie: w za~­
noścl od teg<>, ozy w podsumo 
waniu starego roku okaże le:, 
że coś osiągnąłem. Musi to 
być e<:zyvyiście coś powa'*nlej­
szego, osiągnięoie na wlt:J<szą 
miarę. 

A oto wyipOIWie<!f 1ocjol0p: 

Każdy !Pl"awie zapytany 

~~~~ 

pański podpis, z~on7 w zemiaa:tlu pod 
przysięgą, ażeby uzyskać ostateczne orze 
czenie rozwodowe. Sąd wyda takle arze­
czen-ie ja.ko rzecz naturalną. Pan razem 
z miss Mays polecicie samolotem do Yu­
my i będziecie tam czeka.li dotąd, aż za­
wiadomię was telefonicmie, że osta.tecz­
ny rozwód został udzielony. Potem się 
pobierzecie. To małżeństw<> będ.tie legal­
ne. 

- No cóź, wobec tego nie pozostaje m1 
ehY'ba nic mnego, jak zaczekać - stwier­
dził po chwili miJczen.ia Duincain. 

:.... I cEatego, do dli·abła, musi być al!'e6Z• 
towanyl Załatwię gol P6j·dę do niego, od 
ra.zu, natychm.ia&t 1.-

- Czy jest kondeczine, :Łeby julZ tam le­
cieć? Czy nie mogliibyśmy poczekać aż 
lllliss Mays s.pakuje się i." 

- Pan nie może :riroz·umiećl :- wy­
klrzylml,ął Mason. Skor<> tylko pa.n.i 
Kent pierwsza złoży swoje dokumenty, 
wówczas pan n i e b ę d z i e m 6 g ł 
s i ę o ż e n i ć dotąd, aż rozstrzygnie tę 
kwestię spór prawny. Lecz jeżeli uda 
się panu ją ubiec, to gdy pan zdobędzie 
końcowe orzeczenie rozwodowe i ponow­
nie się ożeni, wówczas znajdzie się pan 
na pozycji nie do zdobycia. 

- To co powjedzialem jest ostatecmel 
- rzekł Mason. 

Duncan powoli z godnością obrócił się. 
zat.rzymał w drzwiach tylko na tyle, by 
powiedz:leć dobra·noc głosem, w k.tórym 
sta.rał się uk.ryć ~arowan.ie, następ­
nie przepuszczając przed sobą swojego 
klienta na korytarz, zatrzasnął za sobą 
dirzwti. 

- Do diabła, Mason, ehciałem juz ·to 
załat-Mć! ~ odezwał się Ken.t. - Pienią­
dze nie mają dla mnie wtlększego znacze 
nia. jedYlll.ie - jak pan wie - chciałbym 
załaitwić swoje sprawy, ażeby •• 

- Okay - przerwał Mason. - Teraz 
coś p a n u po w i em: Maddox jest 
ka.ncia;rzem. Jwtro wytoczymy mu pro­
ces, powołując się przy tym na to, że 
oszukał pana twierdząc, iż jest właśeJ­
cielem i WY'!la.la.z.cą urządzenia d<> docie­
rania zaworow, podez:as- gdy w rzeczy­
wJstośoi me jest właścicielem, nde jest 
wynalazcą, a otil"zymał model roboczy 
przez oszukanie czławieka o nazwisku 
Fogg, który jest faktycznym wynalazcą. 
Pain musi zażądać spra.wozdań rachunko­
wych, wyzmiczyć zarządcę dila Interesu 
w Chicago i pan musi pomie&zać szyki 
Maddoxowi l Duru:anowi. 

- Pan uważa, że Frank me jest wy­
nalazcą tego urządzenia? 

- Właśnie! Po prOOtu przywła&zczył so­
bie cały business. 

- Nieeh pan przestanie o tym m6wić 
- przerwał Mason. - Ma pain wa.żmiej-
sze kłopoty, o których wiinien pain my­
śleć. Pamd Fogg procesuje się z Ma­
ddoxem w Chicago i usiłuje odnaleźć go. 
żeby mu w.ręczyć wezwanie sądowe. 
Przygalopował tu.taj, ażeby sz®.tażem 

wymóc od pana co się da. p=wać gotów 
kę i zw.iać. Jeżeld pan & mu forsę teraz, 
pani Fogg nigdy nde będzJe mogła uzy­
skać od niego zeznania pod przysięgą. 
Pan musi zwodzić go i przetrzymać tu­
taj, w domu, aż zostanie mu Wll'ę<:zon.e 
wex.wainie sąd.o~. Lecz pan ma i.!lllle pro 
blemy, którym pOIW'i.nien pan pośwjęci6 
uwagę. Pańska poprzedruia żona po'Zbyła 
się swokh adwokatów z Santa Barbara 
i wynajęła jalciegoś tutaj, w Los An.ge­
les. Pozostało zbyt mało czasu dla tego 
adwokata z Los Angele;, ażeby mógł za­
cząć działać. Tymczasowe1 orzeczeIMie w 
sprawie rozwodowej Z06tało wydane w 
Santa Bairbara dokładnie rok temu. Ju­
tro rano mogę udać się do sąóu - może 
wyprzedzę jej adwokatów - l =yskam 
ostateczl!le orzeczerule rozwodowe. Gdy 
tylko będę w posiadaniu tego orze<:U>­
nia, wówczas pa.n będzie mógł ofkjalnie 
oQ:enić się. 

- Ale za'Wliadumien.!e o ślubie nie jest 
koniec.Me na trzy dni wcześniej?_ 

- W tej sytuacji jest k001ieczne, lecz 
nie w Arizon.ie. Bęckie mi pe>trzebn7 

Kent skoczył na równe nogi I ruszył 
do drzwi. 

- Chodź tu, Heleno! - zawołał. - Bę­
dziesz musiała zarezerwować miejsca w 
samolocie. 

Wszyscy razem wyszli z pokoju. Ma­
son zwrócił się do dr Keltona. 

- No więc, Jim, co sądzisz o nim? 

Dr Kelton puszczał w zamyśleniu kłę­
by dymu ze swego cygara, wreszcie wy­
jął je z ust i odpowiedział: 

- Niech mnie diabli wezmą, jeżeli coś 
z tego rozumiem! To, co on wyprawiał 
z tymi nerwami, ·wygląda mi na misty­
fikację. 

- Uważasz, Ze to jego trzęsienie się, 
to jakiś wybieg~ 

-Tak. 

- Czyli te to nie jest objaw jakichś I 
zaburzeń nea:wowych~ 

(14) (Dal&zy ciąg nastąpi} 

zgadza Irlę z tY'Tll, te przełom 
nowego l sta.rego roku to cbWi 
la osobliwa, niezwy-czaj!lla. Coś 
się koń=y, a coś zaczyna; bę 
dzie to .,coś" lepsze czy g<>r­
sze mt wc'Zoraj? To uczucie 
jest sUne 1 zupełnie .IJrracjo­
nalne. 

Gdy zegar 
wybija 
Nowy 
Rok 
zwalała pól1lnlej tym ła·twlej 
wrócić do obowiązujących re• 
guł I zasad. w momencie ną• 
sta·nia n<>wego roku, wszyst­
kie „szaleństwa" ustępowały, 
miało miejsce symbolic„ne wy 
pędzenie zła, odwoływanie się 
do dobrych. twórczych zasad. 
Swięta zacz!\7'naly pełnić 9WOją 
SIPOłeczną Nnkcję. 

W naszy-ch czasach owo fiu­
rzenle tabu przyll>ralo dość 
srezegó1ny charakter. ROZ.p~sa­
nie zastątl'i<>no jedzeniem. pl· 
ciem l ezesto r<>zrzutnością po 
suniętą do słymne.go zastaw 
się, a p<>staw się. Trwa tet ry 
wal'iza-cja o to, kto lepiej, 
stroj·nlej. wyjątkowiej będzie 
w tę noc wy.glądał. 

• • 
A poza tyim przel<l'!ll nowe­

go i starego roku jest począt 
klem karnawału., a zapowLada 
za<1lWyezaj jakieś „sza~eństwo", Gdy sylwestrową nocą ligató 
jakieś wyzbycie się krępują- wybije d>wanaścle razy, gdy 
cych więzów. Np. na zabawie, jak:!:e umownie wska-z6wka 
mówią rai>tem do sie'ble oso-
by dotąd sobie nie zna.ne, przy przesuwająca slę na tarczy od 
padk<>we. Przepijają do siebie d2l!el! stairy rok od nowego, 
i wspólnie się cieszą. Dalej nie ople-rajmy się wo:ruszenlu. 
się jednak nie posu-wają. Bo Niech kaMy na 9Wój sposób we wspókzesnej wenjl syłwe 
strowej lstn.ieją jedynie na- '!ll>llansuje to, oo mu się Uda 
mlastki tego, co bY'ło dawniej. ło 1 to co nie wyszło, niech s 
W kulturach pierwotnych pr-ze nową nad.zleją raiplanuje t za jawialo slę owo ,,.szaleństwo" 
buNentem wszystkich ta·bu. marzy. Wszak urok tycia po-

Niektóny mterpretilUą te-go le-ga między Innym! na tym, 
roduj11 zwyozaje, jako rodzaj że Jest tyle, tyle przed na• 
za.baiwy w anty-ład, która po- ml. T. E., 

lllllłllllllllllłlllllllllllllllllllllDllllllllllllllllllllllllllllllllllUB 

z literatury 
.; przekładowej 

Amerykański ptsan James Jones ziumv jest n..uzym ~V· 
telnikom ;ako autor dwóch ciekawych. kiriqżek: „Stąd do 
wieczności" l .,N!edzle_tna alergia". z kolei otrzymal!tmy 
niedawno przeklad trzecie; książki Jonesfl - powieści -
„Pistolet" •). Jej bohaterem ;est wlatnie - cho<! się U> wy­
dać może trochę :tmiesrne ł dziwne - bojowy pistolet armtt 
amerykańskie;, za.ś akcja. zaczyna się 1 grudnia 19!11 r., io 
jest w dniu pamiętnego ataku Japończyków na 11.<lwajskq 
bazę USA - Pearl Harbour. Ale nłe o batalistykę autorowt 
w danym razie chodziło. Rzeczony pistolet, dosta-wszy B!ę w 
sposób na półlegalny w ręce żołnierza nazwi<sk!em Richard 
Mast, wprost zafascynawal go ł uznany przezeń U>St<lZ za 
n.ajlepszą b1'01'I te ewentualne; walce wręcz z ;a.pańskimi 
napastnVkami. Do podobnych wniosków docltodzq tri kole­
dzy Masta, wskutek czego drogą podstępów i po prostu kra-
dZieży ptstolet przechodzi z rąk do rąk, aż po paru mte· 
aiącach... No, nte będę tu opowiada?, eo się staio wtedy, 
pozostawiając przyjemność tego rozczarowani.a P.T. Czytel-
nik-Om. „ 

.Tuż w powideł „$tqd do wtecrno§el", rozgr!/'W(1jąceJ sią 
też n.a Hawajach, .Jones sięgną! glębok-0 w psycMkę tmnie­
rza amerykańsktego, prezentu;ąe ;ego tVPy ł odmiany. Po­
wtórzyl to z powod.zenlem w „Pistolecie", która to powie$<! 
- niezależnie od Je1 militarnych dekoracji - można by na­
zwać powieścią psych.oloqtczn.ą, napisaną przez autora ct.o. 
skonate zna;ącego amerykańskie środowisk-O W<Y.lskowe I ;e. 
go przedstawiciel'!, zwla.szcza tych ze szczebl! niiszych · 

* * * Romałn t:;ary nalety do wybitnych reprezentantów *retł-
n.iej generacji pisarzy francuskich. Jest WlMciwte pól-Rosja.­
nłnem. Urodzil się w 1914 r. w Moskwie mieszkal przez kil­
kanaście lat w Wlłnte ł Warszawie, a ja.ko dorastający eh.Io· 
piec podqżyl wraz z matką do Paryta. W cza.sie II wo1n11 
światowej walczyl w Lotnictwie alianckim, w p.t.erwszych la­
tach powo;ennych pelnil różne f1.mkc;e dyplomatyczne. Ju! 
pierwsza - autobiograficzna - pcnateść Gary'ego - „Obiet­
nica poranka" (tlumaczona na p0lskt) zwrócita uwagę na 
osobę autora. Za powieść - „Korzenie nieba" Gary otrzv--
mal w 1956 r. wysok-0 cent.oną Nagrodę Goncourtów. Ostat• 
ni.o otrzymaJ.!:tmy w przekladzle polskim nowq J!01J1WS6 
Gary•ego - „Zjadacze gwtazq" „). 

W scenerii na wpól realistycrneJ, a na wpól jakby lred• .„ niowteczne; ł fantastyczne; umleścll autor historię mlodego 
Jose Almayo, który zaprzedawszy duszę dl<W~u, osiągną! za 
tę e<mę, arogą gwaltów ł bezprawi. dyktatorską wladzę t aa. 
statki, eo skończylio się jedna•k tragicznie. Kompramttu;ąe 
zdeeyaowante systemy dy.ktatorskle, Gary rozprawil się t~ 

' a m. In. z kolonlallrmem I protegowaniem różnego rodzaju ~ 
ostro ze schorzen.lami ł blędami eywi!!zacji eur<>pejskie1. 

rządów iiutokra.tycmych w krajach pozaeuropejskich. 
• ą. • 

Interesującą poizyrją z literatury skandynawskiej jest po. 
wieść duńskiego pisarza He<Hna Bru - Honor bf.ed<J-.„ ka"•••). Akcja tej !>01Dleśct toczy się na ;;,yspaeh przy-

• 

brzeżnych., a Je; bohaterami są cll.lopl l rybacy z tye11 
wy~. Często w literaturze ska1'tdynawskf.ej motyw toalki 
cziowf.eka z surową przyrodą jes.t i w tej pow!e§cf4 m.ocno 

~ wyeksponcwa.ny. Zaś o ;e; toartośct artystycznej świ<Jdcz11 
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*) Książka 1 Wiedza", przełożyła Zofia Klerszys, str. 11141 cena zł 12. 
••) Wyd. „Czytelnik", przelo!ył .r. Pański, str. 364, cena 

Zł 23. 
„.) „Wydawnictwo Poznańskie", przełożyli: 

1 M. Krzysztofiak, str. 152, cena zł 12. 
H. Anders 
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